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Miemaie maj przeżyw ać będzie poU ka opinja 
publiczna w śród różnych podnio.dych i rados­
nych uroczystości. K ażda z nich joal bardzo 
piękna, ale n ieslety  nie wywiera wpływu na 
stan  naszej w aluty , przynajm niej w  k ierunku 
dodatnim . W aluta rządzi się s wojom i prawam i. 
A jakkolw iek wśród nich prawa psychologiczne 
odgrywaną także pew ną rolę, m ianowicie p ra ­
w a rządzące takicm i zj?woskami, ja k  „zaufanie11 
w  rozum ieniu ekonom irznem , jednak  psycholo­
gia mas nie wyw ołuje odpowiednich refleksów  
w walucie.

W idzim y też, że m arka spada dalej W praw ­
dzie leży to  w  program ie obecnego m inistra 
skarbu, wprawdzie rów nocześnie ustanow iony 
pizezeń m iernik zlotow y idzie w górę, a le  ol­
brzym ia w iększość obyw ateli państw a m a swoją 
własność, u lokow aną w  m arkach, pobuny i za­
robki otrzym uje w m arkseh , w sku tek  czego los 
tej w łaśnie chociażby na doszczętną dew aluację 
skazanej m arki polskiej, jest dlii niej mimo 
w szystko  najw ażniejszy.

Tu lest nerw  w szystkich rzeczy, od którego 
w szystk ie one zależą. D latego też wśród ż a ­
dnych okoliczności nie powinno się o M  zapo­
m inać, n aw et wśród najradośniejszych i  n a j­
bardziej podniosłych. Tein bardziej należy o nim 
pam iętać w  tym  niezm iernie doniosłym  i w  nie­
obliczalne następstw a brzem iennym  okresie, wr 
k tó rym  m inister skarbu  z, odwragą., w tym  rvha­
fn ie  resorcie n ie  bez racjonalnych  powodów' 
ta k  rzadko  spo tykaną, decyduje się skoczyć w 
ciem ność i por j a ć  w  n ią  ze sobą zarówno pań- 
6tw'o, ja k  społeczeństw o.

T akim  Skokiem w  ciem ność je s t złożony do 
lask i maiEzahfcowskiej p ro jek t ustaw y o  nap ra­
w ie skarbu  Rzeczypospolitej. C ały pro jek t, 
k tó ry  te raz  w łaśnie przyjdzie pod obrady  Sej­
m u, opiera się na  dwóch podstaw ow ych m y­
ślach; po  aierwsze, że należy m arkę polską po­
zostaw ić je j w łasnem u losowi, czyli dalszej de­
w aluacji i  d rukow ać ją  n adal w coraz w ięk­
szych iiościacn, pow tore, „e rów nocześnie na­
leży  i nom inalnie z ło ty  m iernik prze-
de w ...żywikiem podatkow y, k tó ry , dzięki swojej 
znw m uości, służy łby  równocześnie za cze rp a iło  
ty c h  m arek  i  tx> rozszerzające sw oją pojem ność, 
odpow iednio do mnożen,ia się 1’czby w ypuszcza­
nych  w  obieg m arek .

Schem at rozum ow ania jest tu  zatem  następu­
jący : D ążenie do stabilizacji m arki je s t niezi- 
szczarne w  danych  w arunkach. P rzeto , n ie  tro­
szcząc się o  los m arki, dew aluuje się ją  dalej w 
Stopniu, jak iego  w ym agają  po trzeby  płatniczo 
państw a, tudzież rożne k redytow e operacje. —  
N atom iast zapom ocą zło tego m iernika państw o 
zysku je  możność odbierania z pow rotem  ty le  
m arek  ty tu łem  podatków  i optat, pobieranych 
za  swojo św iadczenia, ile to  odpowiada, każdo- 
czesnej dew aluacji. Niechaj w ięc strum ień m a­
re k  p łynia  coraz g łębszy i  szerszy. W  postaci 
podatkow ego m iernika złotego państw o stw a­
rza sobie czerpadio n a  te m arki. Będzie je  też

z jednej strony , k tó ra  dzięki niej osiągnęła, już 
znaczne nadw yżki budżetow e i mogła- p rzy stą ­
pić do redukcji niektórych podaktow , w blis- 
kicm zaś sąsiedztw ie po liU ka w alutow o budże­
tow a R aszina w Czecha eh, gdzie daleko posu­
nięta sanacja korony  czeskiej ma za podstawę, 
nie co innego, jak  politykę finansowo-skarbow'?,., 
opaiLą na  zasadniczych przesłankach tej wła­
śnie leorji.

\Vprawdzio socjalna strona  kwest ji  w alu to ­
wej ani w Anglji, ani w Czechach, nie została 
przez nią załatw iona. Ogromne bezrobocie ciąży 
zarowno nad A nglją, jalc nad  Czechami, ale ta  
kweistja należy w istocie swojej do  innego cy r­
kułu i aie powinno się mięsznć jej z kw est ją  wa 
lutówką, przed całkow item  w yczerpaniem  tej 
drugiej.

U nas tco rja  stabilizaeyjno deflacyjna miano, 
że w  szeregu miniełtrów naszego skarbu  m iała 
jaw nych swoiieh wyznawców, nic udała, się d la­
tego. że w yznaw cy ci nic byii dostatecznie  w 'el- 
kiini tej tec-rji fanatykam i, że zbyt łatw o n as ta ­
wiali się no, m om ent w zględności, istn ie jący  
pod względem filozoficznym w każdej teo iji, 
k tó ry  jed n ak  nnisi być całkow icie płomin.ętym, 
gdy  idzie o r e a l i z a c j ę  teorji.

iskrjliuezniej reprezentow ał te  teo rje  d r Mi­
ch ais Iu'. AJe sile jego  wymO'wyr nie odpow ie­
działa jego energia w ykonania. W  tej dziedzi­
nie zb y t szybko poszedł d r M ichalski n a  kom ­
prom isy, zb y t ła tw o  ugiął się pod eieżk:m, co 
praw da, brzemieniem nie.popuiarności, która, je  
d n ak  w  kra jach , sto jących  przed zagadnieniem  
ra tow ania  się z przepaści bankructw a, sta je  się 
udziałem  każdego  m inistra i to  w  stopniu tom 
wyższym , im  bardziej sku teczne środld ra tu n ­
ku  m inister obm yśla i fak tycznie  stosuje. J e s t  operacją ,ale wanna tem u ine sama. operacja, W odpowiedzi prezydent w ysłał następują-
to fa k t sm utny, "ale bynajm niej nie sprzeczny lecz operatorzy, przedowiszysikiem zaś pacjen t cą depeszę:
z log iką rzeczy. W Czechach Rasziin, k tó ry  I k tó ry  nastraszony pierw szym  bólem, d a ł w  l e b 1
dźw ignął koronę czeską na w yżyny w alu ty  p ra  I —  operatorow i.,.

wie szlachetnej, przepłacił to wielkie dzieło skim. Oprócz Focha i jego świW byli obecni 
um ysłu, a  p tzedew szysikicm  charak te ru , włas- m inistrow ie G rabski, Sosnkowski', fckrzyński, 
nem życiem. _ jwrieem in;stor S trasburger, k a rdynał R akow ski,

Otóż d r M ichalski nie okazał w w ykonyw aniu biskup Gall, poseł francuski Panafieu, jenerał 
tecrji sta  bi i i zaicyj no-dc f la cy j ne j dostatecznej e- H crgault, członkow ie m isji wojskow ej francu- 
nergji. Jakko lw iek  i on osiągnął już był pewne skiej z jen. Dupontcm i Leveque na czele, at- 
iCizułtaity, o k to iy ch  da ^zyin rozwoju nie mo- tache wojskowo państw' sprzvm ierzonycli. — 
żna n,c mówić, ponieważ zostały  one pc grzeba- YYśród przedstaw icieli wojskow ości polskiej 
ne razem  zc sw oim tw órcą pod gruzam i, k lóre- hą U obecni miedzy iimomi: sześciu inspektorów 
mi żyme naisze publiczne n a  i zas dłuższy zasy- aim ji, 10 dowódców' okręgów  korpuśnych, sze- 
pało rządow e przesilenie zo rło ro czn e , vtywo- reg  posłów sejm owej kom isji w ojskow ej, ezlon- 
lane przez nieobliczalny kap ry s jednostk i. kow ie kom itetu  wzniesienia pom nika ks. Jo  

Nuotępea^ d ra  M ichalskiego, m inister J ;v  zefa, czterech oficerów eskadry  francuskiej z 
stizębsid , nie czuł się ta k  mocno, jak jego po- (Gdyni, oraz przybyli do W arszaw y lo tn icy  fran 
przednik, w siodle, może nadto  był więcej filo- cuscy
zofam, w ięc i sceptykiem , niż d r  Michalski. | M inister Sosnkow ski w ygłosił podczas obiadu 
dość, że nie prze-jąl program u swego poprzedni- serdeczną i podniosłą mowę toastow ą, skiero- 
ka., oie kontynuow ał go, lecz uznał, że w da- w aną do m arszałka Focha. Mówca dał w yraz 
n.ych w arunkach najlepszym  program em  jest radości, przepełniającej Polskę od chwili p-zy- 
bra.k program u i za.cz.J d iukow ać m arki z silą bycia m arszałka. Polska pragnie być godną 
zdwojoną, jak  gdyby  cucąc niaiszyuom d r"k ar- m storycznej roii, k tó ra  je j przypadła w' udziah* 
slcifn j?owretuw ać b ra ł dostalieeznego ruchu  za i zaufania, jak ie  w mej pokłada F rancja . W cza- 
rząclow Miichaiskiego. Być może, że w płynął na sie pokoju  cala nasza w ola skierow ana zo- 
to także i okres w yborczy, w  k tó rym  obyw ate-' 
le muszą byc utrzym yw ani w dobrych humo­
rach , co, ja k  wiiadomio, je s t absolutnie niewspól 
m ierne z okresem  napraw ian ia  waluty...

S tało się więc, że tco rja  stabilizacyjno-dcfla- 
cyjua została u  nas zarzucona, zanim  próba, jej rzym ał następu jącą  depeszę od prezydenta  
rzeczyw istej realizacji dobiegła do końca. U r-'.R zeczypospolitej francuskiej: 
wuno ją naw et nie w  połowie, lecz n a  sam ym  j Przesyłam  W aszej Ekscelencji z merai go- 
początlcu operacji i zaczęto potem  krzyczeć, że, rąeem i powriiiszowraniam i najszczersze życzenia 
zam iast popraw ie, pogorszyła ty lko sprawrę. — dla  jego osoby i dla Polski. Jestem  szeześli- 
Wymbrazmy sobie jed n ak  operację jam y  bizuszr (wry, że w te j chwili m arszałek Foch przywiózł 
liej, przerw aną zaraz po otw arciu  brzucha... d la  W aszej Szlachetnej O jczyzny pozdrowie- 
W ledy  iiiewąipliwie s ta n  je s t gorszy, niż przed nia Francji. —  Millerand. 
operacją ,alo w inna tem u m e sama. operacja,

stan ie  ku pracy w ytężonej, cierpliwej i pełnej 
zapaiu. Nie pozwolimy sohie na jedną chwilę 
w ypoczynku, w ierząc, że potrzeba zawsze iść 
napizód, a k r  pi zostaw ać na w ysokości, że hi- 
stu rja  narodów  jest podporzaakow ana suro­
wym prawrom i w trudnej w alee o by t trzeba 
z.aw-sze dbać o to , aby  się nie spóźnić.

Arm ja nasza —  mówił m inister —  dum na z  
nadanej P anu  godności w ojskow ej polskiej, 
widzi w Panu  swego wielkiego m istrza, w śla­
dy  k tórego  chce podążyć i którego  otacza 
wdzięcznością, głębokim  szacunkiem  i m iłością. 
Pan, k tó ryś za jął miejsce miedzy najznakom it­
szymi mężami w historji, uw ieńczony chw alą, 
k tó re j nie masz rów nej, obdarzony godnościa­
mi i honoram i, nie pogardzi z pew nością m iło­
ścią prostego serca żom ierakiego, którą, a rm ja 
polska od najw yższego oficera, aż do prostego 
szeregow ca sk łada  za moim pośrednictw em .

Z uczuciem oddanej" synow skiej miłości wzno 
szę kielich na P ańsk ie  zdn  wie: Niech żyje F e r­
dynand  Foch. m arszałek  F rancji, W ielkiej Bry- 
tan ji i Polski!

F r a n c j i

Warszawa, 5 m aja  (PAT). P rezydent R ze­
czypospolitej z okazji św ięta narodow ego o-

Zywo poruszony życzeniam i, jak ie  Wasza' 
E kscelencja raczył mi w yrazić ta k  serdecznie 
z okazji naszego św ięta narodowrego, p ragnę 
zakom unikow ać P anu  prezydenlowd, jak  szczę­
śliwym by ł naród  polski, m ogąc w tym dniu 
w itać m arszałka Focha."* Obecność W ielkiego 
Żołnierza F rancji przy odsłonięciu pom nika n a ­
szego bohatera  narodow ego, ks. Józefa  Ponia­
tow skiego^; również m arszałka F rancji, była 
jeszcze jednym  now ym  dowodem  żyw otności 
trad y c ji, k tó re  nas łącza. (— ) W ojciechowski.

Marszałek fM s w  H a s j i i l g
nie należy do h istorji, ale także jako  nasz wiel­
ki p rz jja c ie b 1.

Warszawa, 5 m aja. 
ODZNACZFNIE MARSZAŁKA FOCHA 
W. KRZYŻEM „VIRTUTI M1LITARI“.

W czoraj o godz. 10 przed południem  odbyło 
się w Belwederze uroczyste odznaczenie mar­
szałka Focha wielkim krzyżem orderu ,virtuti 
militari“ przez prezyden ta  Rzeczypospolitej w 
obecności kap itu ły  orderu z m arszałkiem  Pił­
sudskim  n a  czele, prezesa R ady  m inistrów , 
m inistra spraw  zagranicznych i posia franeu 
skiego de Panafieu. P rezydent Rzeczypospoli­
tej w ygiosił do m arszałka Focha następujące 
jrzemowneni*:

ZNAMIENNA MOWA PREZYDENTA  
RZECZYPOSPOLITEJ.

P anie  m arszałku Foch! Po lska  zawdzięcza 
sw oją w olność F rancji. D latego w iia  Ciebie 
przedstaw iciela a im ji francuskiej i zw ycięsrae- 

sprzy mierzonych cały  naród

OiStsowiedf francuska na not.!
niemiecką

Paryż, 5 m aja (FAT). Odpowiedź Poincarego

go wmdza Turnnj
w yczerpyw ało bez w zględu n a  ilość, w której polski z tak ą  radością i serdecznością. W czoraj 

sam n w  nhip<r miśi i w  ton snnsóh Ki>cłninnv bv!eś św iadkiem , iak  w dniu swego św ięta n a ­je sam o w obieg p u śu . W  ten  sposób spełniony 
zostan ie  k a rd y n a ln y  w a ru n ek  t. z w. „rów no­
w agi budżetow ej11, k tó ra  z kolei jest znowu w a­
runkiem  sanacji sam ej w alu ty , czyli raczej stw o­
rzenia  zdrowej w aluty .

Przejście do  opartego na  takich zasad ich 
program u sanacji skarb u  jest krokiem  głęboko 
rew olucyjnym  w stosunku  do pojęć i wyobra 
żeń, k ló re  do  n iedaw na panow ały u  nas w  tej 
ta k  trudnej i  niebezpiecznej, a  taik nieskończe­
n ie w aż re j dziedzinie.

Przez pierwsze trzy  la ta  naszej m izerji w alu­
tow ej panow ała  u nas tco rja  t. zw. „stabiliza­
c ji11 m arki. W ychudziła ona z założenia, że is t­
niejącego system u pieniężnego, jakko lw iek  o~ 
kazuje  się on złym, rujnow ać celowo i św iado­
mie nie należy, ponieważ m usi to  pociągnąć za 
Soną następstw a najbardziej nieobliczalne i o- 
płalrane. N atom iast jo zez najdalej idącą oszczę­
dność w w ydatkach  państw a, przez podniesie­
nie odpowiednie, podatków  i bardziej energiczne 
icti ściąganie, należy stw orzyć w arunk i ograni­
czenia pracy m aszyn, d ruku jących  m arld , aż 
do całkow itego  ich zastanowienia'. Z chwilą, 
kiedy dopływ świeżo drukow anych m arek oslu- 
lecznie ustan ie , znajdujące się w obiegu m arki 
u s ta lą  sw oją w artość, k tóra od tąd  zacznie ros­
nąć s ta le , jako  w yraz w zrostu zamożności spo­
łeczeństw a i państw a, juko w yraz jego popra­
wiającego się buaiiou płatniczego.

B yła to  zatem  teo rja  w ew nętrznej regenera­
cji chorego n a  postępow y zanik wmrtości znaku 
pieniężnego. Sum a zaś środków , k tó ra  w p rak ­
ty  cznem stosow aniu te j teorji były zalecane 
i w yn ika ły  n ie jako  logicznie z jej w łasnych za­
łożeń, nazyw ała się ogólnikowo —  „deflac ją11, 
jako  przeciw staw ienie „inflacji11.

C ała teo rja  stnbilizacyjno-deflacyęjna m a to 
do siebie, że pod względem  formcJno-lugicznym 
jes t n ieodparta Skoro Dowiem przyczyną chora­
ł y  w alu ty  je s t jej inflacja, bo logika nakaże 
•pizedewszysikiem  w strzym anie inflacji. Skoro 
zaś okaże się, źe sam a in llac ja  je s t znowni sk u t­
kiem wielkiej rozbieżności między w ydatkam i 
pań stw a  a  jego dochodam i, to  logika bez w aha­
n ia  nakaże dwie rzeczy: podnieść do osta tecz ­
nych  g ran ic  możliwości dochody państw a i w 
tych  nieprzekraczalny ch granicach umieścić je ­
go w y d a tk i

Poza tą  n ieo d p artą  w sw ojej prostocie logiką 
teorja  ta m a za sobą tak że  i p rak ty k ę , k tó ra  ją  
w s topn ia  bardzo  w ysokim  potw ierdza. P rzy­
kładem  zastosow ania tak ie j teorji je s t A nglja

byłeś św iadkiem , jak  w dniu swego 
rodowego Polska uczciła sw ego prezesa ry ce­
rza Józefa  Poniatow skiego, k*ory zadzicrzgn.ąl 
pierwsze węzły b ra te rs tw a  Polski i F rancji, ;— 
W iąże je ze sobą od daw na nie ty lko  współ 
ność interesów  państw , ale i w soólne cechy 
narodow e, w yrażające się w um dow aniu wol­
ności .lów ności i braterstw a, jako podstaw y 
w spółżycia narodów . Panie m arszałku! Gdy 
zdaw ać będziesz raport prezydentow i Republi 
ki francuskiej ze sw ojej podróży, możesz dać 
św iadectw o t e j  niezbitej praw dzie, że R zecz­
pospolita polska żywi n iety lko  uczucie w iecz­
nej wdzięczności dia swojej w ielkiej sojusznicz­
ki, lecz zawsze jest gotowa stanąć z nią razem 
w obronie traktatów p o k o jo w y c h , gdyby one 
miały b y ć  zagiożooe i wykona to z ca.ą ; 4 
swejej odrodzonej potęgi mocarstwowej, di.y- 
teratw o broni Eolski i F rancji znalazło swój 
w yraz w m ianow aniu Ciebie m arszałkiem  t  ■li­
ski. Dziś nadaję  Ci wielki krzyż orderi „Vir- 
tu ti m ilitari11, a  m arszałek F ilsudski w imieniu 
k ap itu ły  tego orderu  w yrazi uczucia, którem i 
się k ierow ał, p rzedkładaj ps mi wniosek o od­
znaczenie Ciebie naszvin najw yższym  orderom  
w ojskow ym .

M arszałek P iłsudski w mowie sw ojej pod­
niósł, że kap itu ła  orderu „Y irtu ti m ilitari11 je ­
dnogłośnie uchw aliła udzielić m arszałkow i Fp- 
curavi tego  cd'-n.ić'.". v ia. a t< w m ysi star. u u, 
k tó ry  pow iada, że k izyż I. k lasy  tego  orderu 
nalewy sio wodzom naczelnym , i  órzy v ygrali 
wojnę. A dzido , dokonane przez m arszałka 
F ocha, zadziwia swoim ogrom em ,

..Panie m arszałkul —  mówił m ar. P iłsud­
ski.' —  T y  także  jesteś człowiekiem. Tj także  
m ogłeś mieć chwile słabości, godziny w ahania. 
A oto w  olbrzymim w ysiłku zw yciężyłeś siftbie 
sam ego, powiodło Ci się p rz y w ró Jc  funkcjo­
nowanie porządku  z m iarą i w agą. PćAyiodio Ci 
się usunąć zgiełk nam iętności. Zanim św iat u j­
rzał zw ycięstw o, w ypisane na ka lie Ł u iopy  
bagnetam i "Twoich żołnierzy, jużeś je  by ł ou- 
m ósl w '1 w ojej duszy i mózgu. Panic Marazi 
ku! W  dziejach ludzkości niema wydarzę wo- 
jennycn w takim rozmiarze jak te, któruni 
n ieraw aleś. Przyjm ij tedy , panie m arszałku, 
odcm m c i kap itu ły  orderu  w yrazy naszej g łę ­
bokiej czci, ao  k tó re j dołącza się w ielka ra ­
dość, że od dzisiaj dnia ozdobiony naszym  n a j­
wyższy m orderem  w ojskow ym  w stępujesz w 
grono iodzinne w alecznych mężów Polski, i to 
nie ty lko  jako  w ielki wodz, którego imię chlub-

M arszatek Foch, otrzym aw szy z rąk  prezy- na_ nQ*§ niem iecką stw ierdza, że rzą l franc i- 
d en ta  R zeczypospolitej to  najw yższe o d zn aczę- ,s^' nie podejmie rokowań z Niemcami, d iy ó t i  
nie wojskowe, złożył podziękow anie prezyd. m e usianie bierny spór rzeczy na  teri nie zag  - 
R zeczypospolitej za przyznaną m u godność, łJ’a Ruhry.^ G abinet belgijski, zapy tany  w i 
k tóra, napełnia go osobliwą <ramą i p o zo stan ie . spraw ie, o w iadczyf, iż podziela opinję rząuu 
w jego rodzinie św iadectwom  uczucia dla Pol- francuskiego.
ski dla jego osoby. N astępnie dodał: O ddając! IT aneja  nie dopuści do ;ego, ab y  podstaw y 
l.okl w ysiłkom  F rancji "celem oswobodzenia ,&> ayskusji były odmienne od w arunków  sp łat, 
Polski, pan j)rczy'dcnt Rzeczypospolitej przy- ustalonych w Iniu 6 m aja 1921 r., które pod- 
pom nial w eziy, k tó re  łączyły  w przeszłości oba Pjsa rza^ Rzeszy. M arunk i te  przew idują emi- 
k ra je  oraz wspólne ideały  ożyw iające ich za- bonów jkarbo.yyc w artości ini jonów 
pał dla spraw iedliw ości i wolności. Te m yśli m arek m cm ieclucu w zlocie na korzy l- sojuiz- 
w yższe pow odow ały F ranc ją , gdy  zm agała się idków. Francja^ zgoi ;i się na redukcję po­
zę zdobyw cą i ciemięż.ccielem i dzisiaj, w z n a - . ww/.szt j sum y i weźnue pod uw agę spraw ę 
w iając te  m yśli, raduję  się trium fem  spraw y częściowej sp.aty długów  niem ieckich ty ł i w 
Folski. O siągnęliśm y zw ycięstwo na polach b i - , ty  ni w ypadku, jeżeli i lektorzy jej sp iz t mie 
tC4y dzięki naszej jedności, pozostaniemy zje- rzeńcy dopuszczą możliwość _ redukcja  a  bo 
dnoczeni i w czasie pokoju, aby nasze kra^e . zn]iaify sposobu uregulow ania jej 
rozwinęły w ramach sprawiedliwości i wolno­
ści swoją wielkość i pomyślność. W  oswobo­
dzonej i odrodzonej "Warszawie m ogę dać za-

ści, czy to przez zm ianę oprocentowania., czy 
też przez przyznanie pierw szeństw a d la  odszkoa 
dow ań za zniszczone tery  to r ja.

CURZON O NOCIE NIEMIECKIEJ.
Londyn, 5 m aja  (PAT). Na doroczoem  ze­

braniu „Prim e Rosę League"1 odbytem  w AI- 
berthail, Curzon ośw iadczył w  sprawie Ruh^y, 
że nie zgadza się z zapatryw aniem , jakoby sy ­
tu ac ja  obecna była  beznadziejna i rozpaczli­
wa. M niejszą o to , czy obecna oferta niem iec­
ka uw ażaną je s t za dobrą, czy złą. w każdym  
razie obchodzi ona wszystkich aljantów razem 
i wspólnie postępując, wybrniemy z trudnej cy- 
tuacji. Jeżeli Niem cy będą staw ione przed R a­
dą  przed decyzjam i i działaniam i wszystkich  
interesowanych mocarstw, natenczas zw iększą 
się widoki raz ul te fu

pewnienie w  imieniu narodu francuskiego i ca­
łej F rancji, że Polska ma pewność znalezienia 
Francji przy swoim boku dla dopoirożenia jei 
w dziele odbudowy narodowej. W  zgodnym  
zw iązku z F ranc ją  może Polska prow adzić dzia­
łalność, mającą przedewszystkiem na celu u- 
trzynianie wykonania obecnych traktatów.

Na zakończenie ak tu  dekorow ania p rezydent 
udał sie z m arszałkiem  Fochem  na dziedziniec 
behvederski i przeszedł przed frontem  kom panji 
honorowej. N astępnie kom panja przy dźwię­
kach o rk iestry  przedefilow ała przed prezyden­
tem i m arszałkiem  Fochem .

ŚNIADANIE W  BELW ED ERZE. 
W arszaw a. 5 m aja  (.PAT). O godz. 14 podej­

m ow ał p rezyden t R zeczypospolitej śniadaniem  
w Belwederze m arszałka Focha. W»ród zapro­
szonych był obecny kardynał R akow ski, p re­
zes R ady ministrów', m inister spraw  w ojsko­
w ych, m inister spraw  zagranicznych, m arsza­
łek  Piłsudski, m arszałek R a ta j, m arszałek  
T rąm pezyński, poseł de Panafieu , p. de Ba 
ra n t t ,  jen. H ergan t, jenerałow ie Szeptycki, 
R ozw adow ski, Zieliński, Żeligowski, Śmigły, 
Pogorzelski, Suszyński, m ajor llie rre , m jr. La- 
roque, kap. Lhopital.

Podczas śniadania p rezydent w ygłosił nastę  
pujące przemówienie:

„Dzisiaj rano, dekoru jąc  m arszałka Focha 
waelkim krzyżem  orderu ,V irtu ti m ilitari11, da 
łem  w yraz uczuciom, jak ie  Polska żywi dla 
F rancji. N arody polski i francuski z całą  ener- 
gja zabrały  się do pracy  nad zagojeniem  ran  
zadanych przez w ojnę i podniesieniem  ku ltury  
m oralnej I m aterja lnej. P racy  te j m usi tow a 
rzy szyć pew ność, że warunki pokoju bedą w ca 
łości dotrzymane. Gwarancję taką Jaje armja, 
m ająca  n a  celu pokój, nie wojnę. Ja k o  najw yż­
szy zw ierzchnia sił zbrojnych Poiski wynoszę 
teraz  to ast: N iech żyje arm ja francuska  na s tra ­
ży pokoju!11,

Po śniadaniu p rezyden t w raz z dostojnym  
gościem w  otoczeniu zaproszonych osób udał 
się n a  ta ra s  belw ederski, gdzie została podana 
czarna kaw a.

PRZYJĘCIE U MIN. SOSNKOWSKIEGO. 
Warszawa, 5 m aja (Tel. wł.) W czoraj w ie­

czorem  m inister spraw  w ojskow ych jen. Sosn­
kowski w ydał obiad na  cześć m arszałka  F o ­
cha, w sali ensam blowej na Zam ku Rrólew -

BPDŻET NA ROK 1923.
M arszałkowi Sejm u złożona została opraco­

w ana przez in ink terjum  skarbu  ustaw'a sk a r­
bowa. W edle postanow ień a rty k u łu  1 . 4 pro 
jek tu  tej ustaw y, ostateczny  1 ilans prelim ina­
rza na r  b. przedstaw ia się jak  następuje:

W ydatk i zw yczajne 1,153.85' tysięcy zło­
tych .

D ochody zwyczajno w raz z czystym  doc; o- 
dem  z przedsiębiorstsw  i monopoli uadzą 
D5G.336 tysięcy złotych, wobec tego dtiicyt  
zwyczajny w yniesie 197.510 tysięcy  złotych.

W ydatki nadzwyczajne prelim inarza admini 
stracy jncgo  bez w ydatków  na obronę państw a 
: odbudowę 53.535 tysięcy złotych.

Dochody nadzw yczajne prali min Krza n ad ­
zw yczajnego dadzą 26.023 tysięcy  złotych. D e­
ficy t nadzw yczajny adm in istracy jny  w yniesie 
przeto  27.512 tysięcy  złotych.

W ydatki na obronę państw a i odbudowę ra ­
zem 278.854 tysięcy  złotych, w ydatk i nadzw y­
czajne przedsiębiorstw  i monopoli 214.156 ty ­
sięcy złotych, dochody nadzw yczajno z przed­
siębiorstw  i monopoli 7.7S9 tysięcy  złotych. 
D eficyt nadzw yczajny  z przedsiębiorstw  i rao- 
nopoń 206.267* tysięcy  złotych.

Poniew aż na  pokrycie w ydatków  na obronę 
państw a i na* odbudowę zostaje przeznaczony 
podatek  m ajątkow y, przeto zapom ocą operacyj 
k redytow ych będzie m usiał być pokry ty : de­
ficy t zw yczajny 197.519 tysięcy z lo tjch , d e ­
ficy t nadzw yczajny  adm inistracy jny  2 5 r2  t y ­
sięcy zło tych, deficyt nadzw yczajn , z p rzed­
siębiorstw  i monopoli 206.267^ y s ię c y  ^ o ty c h ,  
razem  
pokrycie 
d ł
ustaw . _______

UKRAIŃCY WOBEC POWSZECHNEGO 
i  ZN ANIA GRANIC WSCHODNICH.

Lwów, 5 m aja (Tel. wł.) W  sferach ukra.ń- 
skick om aw iana je s t obecnie w poważne" formie 
taktyka, jaką mają zająć w cbec powszechnego 
uznania granic wschodnich państwa polskiego. 
Odnośnie do ty ch  rokow ań stw ierdzić m ożna 
na  podstaw ie au ten tycznych  inform acyj, że 
w szystkie p a rtje  ukraińsk ie  gotow e _ą w ejść 
w rokow ania ugodow e z rządem  polskim  pod 
w arunkiem , że w ybory do Sejm u, przeprow a­
dzone w r. 1922, będą uniew ażnione, a  nowm 
rozpisane. R eprezentanci U kraińców , w ybrani

z ty ch  w yborów , bedą upow ażnieni do prow a­
dzenia p e rtrak tacy j ugodow ych, o de dojdzie 
do zgody, pokój w k ra ju  będzie w  zupełności 
zapewniony. Pow ażną przeszkodę w te j ta k ty ­
ce obozów ukraińskich stanow i daw na umowa 
z nacjonalistam i żydowskim i, którzy dzięL  ab 
stynencji U kraińców  przy w-"borach uzyskali 
wielki sukces a  n a  w ypadek  rozpisania no­
wych w yborów  utraciliby  w ielką część swoich 
m andatów . To też obecne stanow isko stro n ­
nictw  ukraińskich , tj. skłonność do ugody poa 
warunkiem  uniew ażnienia w yborów  z 1922 r., 
w yw ołała form alną panikę w oboz:e sionistów .

POŚriECH W PROKLAM OW ANIU STATUTU 
KŁAJPEDY.

Kowno, 5 m aja  (PAT). Pow rócił tu ta j z P a ­
ry ża  litew ski p rezydent m inistrów  G alnanau - 
skas. W najbliższych dniach udaje  się t n  do 
K łajpedy, a celem jego podróży do K łajpedy 
ma być proklam ow anie nowego tym czasowego  
siatutu Kłajpedy. Pośpiech, z jakim^ L itw ini 
s ta ra ją  się proklam ow ać w K łajpedzie now ą 
konsty tuc ję , k tó ra  zresztą d latego  nie może 
mieć żadnego prak tycznego  znaczenia, albo­
wiem m usi ona otrzym ać ap robatę  R ady am ba­
sadorów , dowodzi, że Litw ie idzie o stw orzenie 
nowych faktów dokonanych, co zapew nie usku­
tecznione będzie w porozumieniu i przy po­
parciu Niemiec.

POWAŻNE ZABURZENIA W WIEDNIU.
Wiedeń, 5 m aja (PAT). W czoraj w dzielnicy 

F rv o riten  przyszło do poważnych awantur u

czasie tego zebrania przyszło do starć. Nacjo­
naliści dali kilka strzałów, leden kolejarz je s t 
ciężko ranny , a ponadto  jeden  robotnik  odniósł 
ranę od sztyletu. R annych jest rów nież Kilka 
osób, k tó re  przypadkow o znalazły  się w tam ­
ty ch  stronach . D ipiero późnym  w ieczorem  po­
licja z trudem  zdołała przyw rócić porządek.

KRWAWA ZAJŚCIA W MONACHJUM.
Berlin, 5 m aja (PAT). P ras? donosi o krwa­

wych zajściach w Monachjum, jak ie  tam  nua y 
m iejsce W czoraj m iędzy narodow ym i socja >- 
stam i a socjalnym i dem okratam i, podczas k tó ­
rych kima osób odniosło ciężkie rany.
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ftriw Jnasrzyny
(Kor. „N. Reformy'1).

Paryż, 30 kwietnia.
Dla jaśniejszego zorjentowania się w obeuiej fa- 

rie  sprawy Jaworzyny musimy uprzytomnić eobie 
pokrótce kilka dat i faktów z jaj historji.

Po smutnej pamięci rezygnacji npazej w Spaa, 
zapadła, jak 'wiadomo, 28 lipca 1920 roku u c h la ­
ła Rady ambasadorów, w ytykająca z wielką nasz* 
krzywdą granice polsko-czeskie w llnjaoh ogól­
nych. Punkt II, tej uchwaty, podpisany radośnie 
przez p. Btsnosza, a z uroczysty m protesteni przez 
Padeirewakiego, nadaje komisji delimitacy jnej roz­
legle prawa. W pewnych wypadkach mianowicie 
wolno jej odstąpić od schematu granicy, nazna­
czonej w owej decyzji Rady ambasadorów, powzię­
te zwykłą weę.kszuś.aą głosów, są obowiązujące 
dla s tion  obu. Określenie granic na obszarze cie­
szyńskim i craiwskim nastąpiło wbrew naszą m po­
stulatom minimalnym Dopiero, gdy przyszło do 
granicy na Spiszu, kwest ja utknęła wobec en ergi- 
CMęgo cparu delegacji polskiej, no i zmieciooiej 
są luaicj’ podityciznej.

Za minimsteretwa p. Ski-Timnita zawarliśmy byli 
w roku 1921 układ polityczno-handkmy z Czecha­
mi pod wururJ iem nolubownegio załnt wieoia spra­
wy Jaworzyny i ochrony praw ludności polskiej w 
Czechach. Rada ambasadorów pospieszyła z oznaj­
mieniem, że uzna za swoją każdą decyzję, k tóra 
* tego poi owumioma wyniknie. Ze zwykłą 6woją 
h jCnością Czesi zwlekali z wykonaniem układu, 
aż termin minął, pomiń .o przedłożenia go przez R a­
dę ambasadorów. Spmwa powróciła do komisji 
dtlimAuicyjuej, która na wezw anie obu komisarzy, 
cieskiego i polskiego, 25 września 1922 roku wy­
b iła  — o euel-o! decyzję, która w dużej części po­
kryw ali tię z żądaniami połskiami Konstcrnaicja 
u Czechów, gwałtowny szturm, jnasuwający się do 
niesłychanych oskarżeń przeciwko komi-sji delimi- 
tacyj.jej! Ale na podstawie wszystkich precoden- 
fcćw i punktu II. uchwały z 20 lipca 1920 roku, 
wyrok koimisii obowiązywał Radę ambasadorów, 
kterej pozostawało tylko zatwierdzenie tego roz­
strzygnięcia.

W orzeczeniu a wojem z 13 listopada 1922 roku 
R ada uznała prawomocność uchwały komisji delim. 
I tu *icz, maja się dziać rzeczy dziwne, o jakich 
nie śiido się filozofom. Rada ambasadorów zaczę­
ła  od propozycji, abyśmy poszukali polubownego 
załatwienia kwestji z Czechami. Oczywiście rząd 
polaki z miejsca propozycję lę uchylił, diumagr.ją© 
się ^-'raemizetMa wyroku kom-isii. Na to  Rada am­
basadorów 6 grudnia 1922 roku oświadczyła, że 
jna oaas, bo i  tak w tknie granic wytykać na tere- 
r.ie się nie da i odroczyła decyzję swoją do wio­
sny!

W yraźnie coś było nie w porządku. Wszystkie 
poprzednie decyzje komk,}: doliiidtacyjnej, dii. nas 
niekoBzyalme, na  Śląsku Cieszy ćakim, czy ua Ora­
wie, rajtyiikowane były b h  skawicanie. Nie lic/ono 
się -ze względami natury politycznej, z caężką sy­
tuacją Fotela podczas najazdu bolszewickiego. Od- 
powiaóana nam ciągle, że Rada ambasadorów mo­
że dę  rachow ić jetl/n ie z pobudkami czysto rze­
czowemu, polity kę zaś w swoich rozważaniach co 
do nasc ej granicy uchyla staut&wezo.

Jakże pn w staw ia ją  się obecnie owe słynne 
„w-zgiędy rzo-zowc?" Fomiędzy wprowadzeniem w 
życie dePmiŁat ji granicy w Cieszyńald«m i na Ora­
wie, a na Spiszu. istnieje „iiunetim". Betz załatwie­
nia sprawy -Jaworzyny — trak ta t ozesko-polski 
Elaje się mairtwą literą. Ludność na pograniczu ży­
je ty mc z,.asm w niepewności ju tra  i cierpi dotlkli- 
wie. Przemyt niotwo ogładaa podgórskie powiaty 
i wyrządza państwu lueobuesilne szkody. Życie 
ekonomiczne "alego paua pogwannezinogo jest pod­
kopano. bez ostatoaznej, prawnej granicy, niepo­
dobna am zorganizować straży celnej należycie, 
ani zabezpieczyć potrzeb i interesów ludności. — 
1 wseystko te  zależy i ti jednej, krótkiej uchwały 
Raay ambasadorów, k tóra ratyfikowała natych­
miast orzeczenia, komisji dla Czechów pomyślnie, 
a pierwszą decyzję, mniej dla nas ujemną, odwleka 
już 7 miesięcy! Aż 30 miesięcy potrzeba było do­
tąd ua wyrtiwiięcie 150 kilometrów granicy polsko- 
czsektej. Jeżeli w tern tempie pójćtz.e aalej, te wy­
tyczenie 630 kilom otrow będzie wymagało 11 lat! 
T y-oaaa&em na, usUh.me definitywne 1.200 kilo­
metrów granicy polisko-rosyjsko-ukraińskiej wy- 
FtaTozyło półtora roku! Czy nie zechciałaby R ada 
amwjsadorow w tym jednym bodaj wypadku wziąć 
przykład z Polski?

Dozwolimy tu sobie zacytować:
„II y ‘aiurait les iucorivenanta les plus seiieux, 

lucei bicci pcur des raisons d ‘ardre politiąue que 
pour les iJoaBuieraihms, dtorcLre pratique, a relandor 
imiefmisriert une JelimiiLiition qui dans 1‘mieni ion 
«es Puie&anccs ferait etre achevee dans le plus bref 
delai. Aussi longlem-ps que La frcmtiere u ‘aura pas 
et6 deli**tdvenieut Iix.ee, les populatione des oon- 
fins polonio-tchćco-alovaquos_ dcmeureromt dans un 
•-tat d'inquietude et d agitation qui n ‘est pas de 
naturę a faci liter le relablissement etatre la Potegne 
er la Tcheco-Ęlo vąquie des rćiations amicajcs qui 
Fi nt ai naiutoineni desiira-bles".

Kto te mowi? Raoa ambasadorów w nocie do 
Poleki z 9 listopada 1920 roku. Do bogu należy 
zaŁ-U>sov.ać te roztropne uwagi? I)o Rady arnba- 
eanorow z biaguuniem, aby w lamę swe myśli w 
czyn wprowadziła. Czcili aię tłumaczy, że Rada 
w 1923 roku tak doszczętnie z upomina o tern, co 
pisała w raku 1920, — Teuiisantemi względami 
waglodanu politycznemi, ktoro on i tak  oneigieziiue 
odnzuc.afci w cjiw.Ji, dLa 1’oiski krjuycznej (w locie 
1920 rotu). Tytko ołn ciue wysunęli te względy 
Czesi, Czwsi [Kwuszyh wvzystkic spuężyny, użyli 
wszy.Mkśoh spoecbuw . wpływów, ni* przcłiiwrając 
w żadnych środkaełi ilyplomilyoznych, czy  fonuj 
natury. Zagrozili djm ioją Benesza, który na zacho­
dzie jeozcze duży mir, a .// znacznie uszczuplony, 
pokada. Znalazły się wówczas „zacne duszo", by 
p Bon.isza ratować. Nie mogąc inaczej, Rada am­
basadorów z necyzją o Jaworzynie zwleka w nie­
skończoność.

Tym. 7-ascni zaczyna się podGuwamie nam rń- 
łnych projektów, meziipirzeczcnie przez Ozu chów 
Inspirowanych, jak — oddania sprawy do zac.p,- 
Kj 'wyonia L  dze narodów, Trybunałowi M ędzyrui- 
rodowemu w Jladz>', u teorzen-a V. terenu spornego 
„zonę trunche" i t- p R iąd polski wszelkie te sug- 
gestje odrzucił a limine, aJe w jmyw uyi.h kołach li­
czą na naszą dobrorluszaiość, na zobojętnienie opi- 
nji [>olskicj. Poci.&szają nas żo jeśli zrobimy końce- 
Fje, to Czesi już mc nie będą mieli przeciwko 
■wstąpieniu Folski do Malej Dtwemly!

Btan rzeczy tymczasem pogarsza się coraz bar

dziej. Przed kilkoma tygodniami rząd czeski nagle 
rażądal od administracji Jaw orzyny olbrzymiego 
liaTacwu tytułem daniny na  sk,arb państwowy. De- 
Ir-gaoja polska zaprotestowała wobec Rady amba­
sadorów, u R-aaa od trzech przeszło tygodni zwlo­
ką z odpowiedzią! Są to rzeczy niedopuszczalne.

Postawmy sprawę otwarcie. Komisja delimiita- 
cyjna powzięła uchwałę jednomyślnie. Gzłonkuwie 
Rady ambasadorów wszyscy niemal 6ą przeświad­
czeni o konieczności ratyfikacji uchwały komisji. 
W ina zwłoki spadu więc całkowicie na  Francję. 
N le darmo Czesi mają stare stosunki zażyłości na 
Quai d Oraay. Gzy długo jeszcze w odpowiedzi na 
każde słuszne wymagania Folski, odnośnie do na­
szego sąsiada, będą nam tu wysuwali konieczność 
cszczęćrzania p. Benecza? Do załatwienia, pozostaje 
630 kilometrów granicy. Nieraz mogą wynikńąó 
jeszcze spory o tę lub inną dolinę,'* czy pagórek. 
Ma więc wciąż Polska poświęcać swoje interesy 
dla zachowania p. Bonesza na jego stanowisku?

Nie są też żadn mi usprawiedliwieniem kłopoty 
obecne Francji w Rulir. Sprawa odszkodować 
ciągnąć się może la ta  cale Któżby się odważył 
w ymagać, .abyśmy ozekali z uregulowantem na&zych 
granic aż do tego czasu? Czyż nie jesl już rzeczą 
wic-sły chałią, że p. Bc-nesz może cięż&j zaważyć na 
szali u Quai d‘Orsay, niż przyjaźń i prestiże sprzy­
mierzonej Folski?

Uwagi to z ust gorącego wielbiciela Francji nie 
powinny urazić przyjaciół naszych z nad Sekwa­
ny. Pragniemy jedyni©, aby przyczyniły się do o- 
tworzenia oczu tym przyjaciołom, ookolw.ack na­
zbyt, powolnym głowowi praskiej syreny. Sprawa 
Jaworzyny stała się w Polsce symbotem. LekoelwŁ- 
żenie jej, ozy niedocenianie przez dyplomatów Quai 
d‘0rsay, rani i wzburza opinję polską.

To też nie wątpimy, że z tego zimowego ■ 
da aml>asaJorów się ocknie, za dotknię i 
ki czarodziejskiej Wielkiego Mistrza, 
u jej steru. Byle nie zwlekano dłużej.

Edward Worcmecl.!.

R  ©  FI fi A
Kraków, 6 maja. 

WYCIECŻKA ŁOTEWSKA W KRAKOWIE. W
poni idizialek przybyrwa do Krakowa wycieczka ło- 
teWck'1-, złożona z przedstawicieli tamtejszych sfer 
przemysłowych i finansowych. W wycieczce b:erze 
udział 16 osób. Głównymi celem przyjazdu gości 
łotewskich do Folski jest chęć zapoznania się z

przeszło 30 osób, podejrzanych o należenie do 
związków komunistycznych. Po pracprowadzonom 
śledztwie policyjnem odesłano część aresztowanych 
wczoraj do więzień sądu okręrrowego ka,mego w 
Krakowie. Są to: .Jakób Weiser. Eljasz Feiłer. Sa- 
lomwi J.achniecht-T, Salomon Kiiłnireich recte Kauf- 
mann, Ewa Kaufmannówna, Zygmunt Koletko i 
Karol Jtam ok. Śledztwo sądowe w tej sprawie 
spoczywa w ręka cii sędziego Gzrnny. Reszta are

przemysłem polskim i wejście w bliższe stosunki sztowanych aosLal.t puszczona częścią na wolność, 
gospodarcze. W ycieczka przybędzie do Krakowa częścią zaś trzym ana jest nadal w śledztwie poli- 
o godz. 6 rano pociągiem z Poznania, poczem udi cyjuem.
się do swycn kw ater w Grand-Ilotelu. W cza J e  | AWANTURY NA PLANTACH KRAKOWSKICH 
cłu miniowego pobytu w Krakowie zwiedzą goście . Folicja aresztowała Wincentego Fuaalika, la t 24, 
szereg fabryk w okolicy Krakowa, saliny '1w<ejj- Stefana Fudalika, lat 20 i Michała Bruzdę, la t 20.
ekie i żaby thi miaisla. Gości podejmować będzie 
Izba handlowa, prezydjum miasta i województwo.

UROCZYSTOŚCI KU CZCI SW. FLORJANA. 
Ro,zipoc®ęte ku czci pierwszego patrona Polski św.

uSzyBlkich z Krakowa. Wymienieni wczoraj wie-

WYBUCH BOMBY W P1EL®ŁMYM«>WTCACH.
'V uocy z dnia 2 na  3 bm. Bferrriledzeni dotąd 
spraw ;y podłożyli bombę w pałacu barona posła 
PerifczensteiTra w Pielgrzymowic^ch (poariat, pszozyń- 
ski). Wybuch uszkodził front pałacu. Ofiar w 'lu­
dziach nie było.

USUWANIE KOLEJARZY W S WŁOSZECH. Z 
Rzymu donoszą 4 bm.: Od października usuń;. ' h 
zostało ze służby przeszło 50.000 ko! 
go 13.000 od 1 sty cznia br. 52 wyżs 
kćw spen&jonowamj z powodu prze kro- r
pisanego wtoku. Do końca roku ma by,.: _ 
usuniętych 30.000 kolejarzy. Równocześnie bęuzis 
przeprowadzona redukcja prac.

WIELKA KATASTROFA KOLEJOWA. Koło 
miejscowości Woodside w stanie Utah Ameryki,

Florjatna, uiTOczystóści kościelna w Krakowie w zdarzają się często, a zS,vl«tózciz,i wieczorem prze- 
djiki 2 bm., zakończyły się onegdaj w piątek uro- chad,zka po plantach połączona jest z niebczpie- 
ezyst-em nabożeństwem, które w kościele św. Flo- J czeń&twem dla przechodniów, ze strony wałęsają- 
rjana odprawił o godz. 8 rano w asysaie licznego | cych się opry&zkow i podejrzanych kobiet. PÓłteja 
duoliowieiistwra, ks. bi&kup Sapieha. Po godz. 9 rano winna wieczorem wysyłać silne patrole dla koin- 
v- y raw/y le. z Waiwolu uroczysta, procesja z głowa trol> plant celem usuwania podejrzanych imdywi- 
św. Llorjoina, Procesję prowadził ks. biskup Nowak duów.
w otoczeniu kapituły Jłatedirailnej. Na przyjęcie UJĘCIE PODEJRZANYCH PTASZKÓW. Onga- 
procosji oczekiwał u wejścia kościoła św. F ło rju ia  j]a policji przytrzymały wczoraj na dworcu dwóch 
ks. kameniik d.r Kuhnowski, proboszcz paraf ji. w niłody ch oeobnik ów, w chwili, gdy usiłowali skraść 
asyście Fcznego kleru. Po odprawieniu nabożeń- r< hoti iikowi Jakóbowi Olszak awi pakunek z ubrn- 
* tm  ku czci świętego patrona Polski, procesja z j-.jem. Doprowadzeni na uispekcję opryszl.i podali, 
rc lkw ią  wróciła iy. Wawel! Na to tradycyjne nabc- żc nazywają się W ładysław Królikowski z Rado- 
żfństwo prizybyly bardzo lii.zne rzesze Krakom an, ]aę 20 i Alcksandeir Frąozkiewiez, la t 21 z 
jak ró-nnież i wieśniaków z odcolicy. Warazawy. I'odcz»'s rewizji znaleziono przy aresz-

czorcim, będąc w sianie podpity m wyprawiali awan '•ydairzyła edę ostatniej w>kute.k zawalenia się gó- 
tury- na plantach, zaczepiając przechodniów. Za ]'V wielka katastrofa ktdejowa. Ofiarą jej padło 8 
zry.czyc należy, że podobne zajścia na pianiach pasażerów, maszynista i palacz. Okoio 20 osób od­

niosło ciężkie rany.

ZMARLI.
— Piotr W itold Zalewski, adwokat, jeden z naj­

wybitniejszych pnzedstawicicii pal estry warszaw­
skiej, zmarł w IG roku życia.

PROGNOZA NA NIEDZIELĘ. Ciepło, skłonność 
do burz, w iatry z południowego zachodu.

DALSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali 
4640-42 (3 cog.) Oficerowie 34 pułku piechoiy; 4043 
IRniryk Siara z rodziną, livŁngit.on Ameryka; 4644 
Synorwi Stefanowi Grzymale Lubańskieniu — oj­
ciec; 4645 Pamięci rodziców Parisa i Marji Ma.u-

W  dniu wczorajszym, tj. w sobotę, staraniem towamyeh 11 wy wy chow. sztabę żelazną, służąca do Jzio  — dzieci; 4646 Jadw iga i Edward Koor«oey;
krakowskiego Towarzystwa wzdj. ubozo. odbyła włamywania, dokumenty na różne narzwislra i wię- 

'.eię ku caci św.1 Flory na uvoczysta msza św ^  od- kszą kwrotę pieniężną.
p aw io n a  przez 1 s. kanonika dra Kulinowiskiepo w | KRADZIEŻ. Onegaaj jakiś cpryszok dostał się

4647 Pamnęci prof. Eugenjusza Grabowskiego — 
przy jaicdcle; 4648 Lucjusz i Marja Bugajscy, rejen- 
tcetw-o z Kłobucka; 4649 Jan  Kozgnkiewicz, apte-

llroczystości trzeciomijawe 
w kraiu

(Kor.",.N. Reformy").
CSWIĘCliM, 4 maja. Z przedwojenną okazało­

ścią odbył się u nas obchód rocznicy wielkiego 
święta narodowego. Miasto przybrane odświętnie, 
ulice toną w zieleni i wśród barwnego potok i eho 
rągwi narodowych. Wczesnym rankiem przeciąg­
nęła uliuumi m iasta orkiestra zakładu Salezjańskie­
go. O godzinie 9 rano odprawione zostało uroczy­
ste nabożeństwo w kościele pairafjalnym, na chórze 
śp’ewał chór giranazjalny, poczem zebrano cię na 
ry i.fcu, gdzie przemówił poseł TabaozyAski, poczem 
uiormiowTał aię imponujący pochód, który p-wszo'"' 
główne ulice m iasta i skierował się do zak ła .! .i Sa­
lezjańskiego, gdzie odbył się pi -ranek dla dziatwy 
szkohiej. Zagaił poranek pięknem przemówieniem 
iospukter szkolny, Zajączkowski, poczcm koleino 
odśpiewały: chór salezjański, gimnazjalny i chór
dzieci miejscowych szkół powszechnych okoliczno­
ściowe utwioay. Po południu odbył rię dla 6®eirsz,cj 
publiczności wteozarak w zakłaeŁzie Sa,Iezjańskuii 
i zakończył nroozystośc odegraniem dramatu z da­
wnych dziejów Pokki na tle walk z hordami ta/tar- 
skiomi.

Tak w Oświęcimiu, jako też i na dworcu kolejo­
wym zb:eramo sl ła-Iki na cele T. S. L.. kiOtre przy­
niosły, jak na nasze stosunki, pokaźną kwotę oko­
ło 3.000 000 Mkp.

TARNÓW, 4 maja. Uroczystość 3 Maja obcho­
dziło miasto nasze bardzo podniośle. Dnip 2 b. m. 
weczorem  odbył się capstrzyk muzyki wojskowo i 
oraz pochód po ulicach miasta, w którym  wnięli 
udział u c m l rwie szkół średnich, hufiec gimnaizjai- 
ny, oraz, żołnierze w zwartym ordynku.

Mrłaś'ciiwn uroczystość od by ta się w dniu w  cro- 
raj^zym Rdzpoc-zęła się pobudka muzyki wojako­
wi j, pnozrm w katedrze odbyło się nabożeństwo, 
celebrowane przez ks. biskupa Komara, w czasie 
którego porywając© kaizanie wygłosił es. W ątorek. 
I o  'nabożeństwie uformował się żywiołowo ol boży­
mi pochód, który podążył na planty kolejowe. Czo­
ło pochodu otwierała banderja Strusiniaików w 
ba rwnych strojach krakowski3h, oraz KnalccHwianki. 
a  dolej szły uazenice zakładów żeńsidich, zwarte 
s r e  eg, piechoty, szwaóroin konnicy, ze szczegól­
nym aplauzem witany hufiec gimnaz., w yekw po- 
w*an r po wojskowemu, pod komendą oficerów, 
uczniowie szkól średnich, seumnarjum nauczyciel­
skiego męskiego, szkoły kupieckiej, ogrodniczej, 
straż pożarna, cechy ze sztandarami, Rada miej­
ska staaostwo, urzędy, stowarzyszenia i tłumy 
j ublioznośm. Barw na wstęga pochodu, któremu 
przygrywały trzy mucyfki: wojskowa, gimnazjum I. 
i kolejowa, pooiagi.ęfa n a  planty kolejowe, gdcie 
do zebranych przemówił gorąco poseł Mamaczyń- 
Fki, poczerń odśpiewano „Rotę" Konopnideicj. Po 
pocho»l7.ie odbyła się defilada przed budynkiem sta- 
rostwą.

Po południu odbyło się dla żołnierzy przedsta­
wienie. Miasto mralo nastrój odświętny. Z wielu 
tudynków  zwisały flagi o barwach państwowych, 
okna oblepione nalepkami T. S L , a  przy stoli­
kach panie zbierały datki. Dla ścisłości należy do­
dać, że przed południem odbyło się uroczyste na- 
bożoisawo w tutejszej synagodze, gdzie do zebra­
nych przemówił rabin Kurz.

I’KZEM\ SL, 4 maja. Rocznicę Konstytucji 3 Ma­
ja  święcił Przemyśl uroczyście. Budy nki rządowe 
i domy piywatrn-- były udekorowane chorągwiami 
o barwach i*nrodowych. O godzinie 10 przed po- 
huiniran oabj ła się na Bioniu msza pulowa, którą 
a  lohrowal ii.-, biskup Fischer. Na Błoniu zgrema- 
f 1 viii się przedstawiciele władz wojskowych z jene- 
lał.un J an-eszem na czele, przedstawiciele władz 
cy wi!-yc,h. liiiod/aeż szkolna wszystkich zakładów 
naukowyoli, oraz liczna publiczność. Podniosłe, 
patijolyOTat: kazanie, wygłosi i. ks. Biernat. Następ­
nie ruszył ki. nuc.teu olorzymi pochód, ktery po- 
\ T7.ixfe,.iy 0̂ ‘kieslry wojskowe, orac orkie&ti'a kole­
jowa, jak też orkrastiy wychowanków księży 
Salewja.now i zakładu siio^ót św. Józefa. Na Ryuku 
piaeinowtl prozes organizacji narad owej, p. profe- 
Mu A rooki. Wi&ozorc.in odegrał sesjiół amatorów 
Towar, sowa im. Kcśc,uszkj sztukę Anczyca: „K»- 
r.i iuszko fed R a d a w -k tiu u P rz e z  cały dzień zbie­
rano da-iki na T. S. L.

fyście duchowieństwa. M nabożaiistwio wzięła ;[(j gabinetu filzykalncgo gimnazjum św. Anny pr7,y karz z Częstochowy; 4550 lii mię ci Rudolfa óś.da­
tek z r  udział straż tKiż.aina kipkoweka, c to 3 plu- p]_ G-roble, otworzywfwy drzwi wytrychom. Złodziej 
t<ny straży onejskioj i jedein pluton stra :y ochot- zabrał z gabinetu barometr, zegarek i skórzaną to- 
niczyj. W czasie nabożeństwa odśpiewał szereg _robkę łącznej wartości 1 mi’jona mk. 
utworów kościelnych chor prof. Bursy. P> nabo-i KRADZIEŻ BIELIZNY. Onegdaj przed polu- 
żeństwie przed kościołem św. Hoirjnma, wobec . dniem sk.radzJoTio 7. mjevs7kanva F. Reitera przy ul. 
rckcji Twa wza-j. ubozp. z jcneraliiyon <łyiV*torem Jasnej 8 bieliznę wartości około 3 mlljouów mk.
drom Fr. PaczkraYskim na czele, odbyła się defila­
da plutonów-' strażackich, które na ukwieconych 
wozach automobilowych przejednały z rozwiniętym

KOMUNIKATY I 7,A WIADOMI EMA. 
MŁODZIEŻ AKADEMICKA NA PRZYJĘCIE

sa, urz. poczt — bracia W ładysław i Wacław

REFORMA PRAWA MAŁŻEŃSKIEGO przoz 
adwokata dra Zygmunta Mandla, omawia problem 
ro w o d u  i separacji według praw a trójdzielnicc- 
‘wego. Do nabycia w księgarniach.

fF  u rrfY  KR M<OVVSK5F- 
Z TEATRU IM, SŁOWACKIEGO. Dzisiaj po po­

łudniu „Czuipurek" B. Hertza, który niebawem mi*
pstaindaireim pod wodzą naczelnika Obidowioza. MARSZALKA FOCHA. Komitet dla Ut,wo®zenia 
Defiladzie pm ygiądaly sic tłumy publiezuosoi. Ptiaży honorowej na  przyjęcie m arszałka ło cn a ,

O PRACĘ Di A BEZROBOTNYCH. W ostatnim złożony z przed-tawacieli w&zy&ukich Stowarzyszeń 
czasie wTÓcili do Folski robotnic; 
miec, którzy na pouzLawic traktatu

Maoara. 
będzie: we

po południu, wieczorem po raz drugi
w fatalnych warunkach ze względu na wrogu za- 1 w a,tta.uwnitjucn. w n M t y  w m un t mi^ ‘ sensacyjny utwór L. Ihrandolia „Sześć poeta i
chowanie się junkrów pruskich i upadek waluty fi<*’ ^  ^adioraośei. <3mmatu w poszukiwaniu autora". Weto irajsza pro.
ico-j^-ykij. Wreszcie z powodu kryzysu gespodar- O FIL >ZOF. i liEK* u  ON A mowrć będzie ĵ s. ^  tcj MemujCBajBCj sztuki spotkała się z go-

. czego Czechach w a tu ją  st-m tąd polscy robot- Pr(,f- Ucay ński w ponicdziaiłuk < bm. o godz. przyjęciem w irkm ri i k ry ty k i jaku działo
inicy, 1 uy micwzi,ałi tam nieraz pn kUkanaściel ‘ ™ KoUogjum wykładów naukowych (Ry- ^  K
lat. Fa- ą;k%rmi czescy pnzy redukcji paraona-lu fa- 
Iryoon ■ gc wy dodają przodrwszystkiem TObotniików 
pokkh a, jtk o  obcych. W ostatnim czasie zgłosiło 
się do rzędu pcęnjdniGtwa pracy w KrakoU m kil­
im po lich refeków  z Jugosławji w sprwwśe wy­
jazdu Jo  Francji. O baonie z 
ćwiczmi wejsliwcych rocŁ,n
wistów wróciło do domu i ozęśc., yo jest bez za-Gida inteligencji pilskiej, zamieszkałej w wolnom Q 0fiz 4 ^  p .^  wywyolująca stale na widowni 
ję<k-. Wobec tego p im U  owy u»ąU pośred -wa mieście Gdańsku. Marsz. R atej wspólnie z Przy by- bu„ .„ „Rj.jadcra : z występem N Na-
pracy w Krakowie, ul. Podzamcze *«, apeluje do wewdkim ipos a-nowili zorgau.zować t. zw. „Ty- dieżditrJ w niedzaeię 6 bm. o godz. 7 45 w ieczoran 
w łaśc i-e li przedsiębiorstw, fy  zgłesrL natychm iast dweń morał 1", ktorego dochód praeznarwuamy zo- „ )r-. Jzyna 1 S-Tyi gościnnych występów n»j- 
wszolkie zapol-rzcbowaniia. robotników względnie stanie całkowicie na pomoc dla inteligencji poi- znakomitszych śpiewak* v opor polsk!ch . zagma- 
urzędwków. Zarmaoza się, żc z dniem 1 kwietnia tłń -j w Guańwku. niozKici występem I. % g a sa , pierwsze®# bokaitor-
lr . zoskdy » prowadzone epłaty »a zapośrcdnic.re- LOTNICY FRANCUSCY W POLSCE. W raz z 4  peiy warszawokicj w pattji Eieraza.
nie w kwocie 1500 mk., które w porównaniu z opła- ma.SŁałł. if m Focliem wyleciflłi z Paryża sześć ra w ; dt/^ ce *. jt&t to jedna z najlepszych jege 
t* » t w prywatnych biuiach pośrednictwa prany są aeax planów, aby towai-zyszyc wiiikiemu wodzowi preftCyj. w peoiodtitiek, 7 bm. wleizorem wystąpi 
minimałno. Wreszcie zaznacza się. żo piEodaiębkw-' w podroży do Folski. Dnia 2 maja. o godz 1545 newak w „ lo s
cy wykonujący roboty publicanc, sa obowią,zaini lotnicy ci wydąlowałi w Mokotowie, witani owa- _
■zgłaszać wiszełkie zjapetrzebowania roborańków w cyjnie przez dow odaw o -wejsk lotniczych. Eskorta
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Z kralu i ze świata
O POMOC DLA INTELIGENCJI POLSKIEJ W 

GDAŃSKU. Z WaTbzac\y telefonują nam: W dniu

niezwykłe i niewidiziane dotąd na naszej scornie
„Sześć postaci" wypełni repertuar praiwńe całego
przyszłego tygodnia, tak, żc „Zmarjw yehwstam » 
Rostworowskiego powtórzone być może dopiero w 
niedzielę 13 bm. wieczorom. „Wesele" W yspiańskie 

. . go grane będzie we czwartek 10 bm po południu
poicoku zwolnienia z dusjcjszym mairozałka R ataja odwieaził Stanisław 0 godz 3 po poi-

'ysiące rczer Przybyszewski i preodatawił mu program pomocy OPERA 1 C ^ERETKA. Dziś w niedzielę 6 bm.
jest bez za -ld ła  inteligencji pi lekiej. zamieszkałej w wolncm 
ośrc*’ ■ wa mieście Gdańsku. Marsz. Raitej wspólnie z Przyby- hl

W,

I o&ce

aaństwowych urzędacn pośrednictwa mtacy. 
ZAKŁAD ROENTGENCLCKMCZNY DLA BIED

powietrzna IcciiUa ponad Met zeru i Pragą czt-ską. 
W locie uozostmezą: jeden oficor, czterech pilotów

NYCH. Na osiitniern posiedzeniu Komitetu dla chorążych, obserwatior 1 mechanicy. 
zw:dczanita strupiema złożył prę/.ydwut krakow-| ZGON FRANCUSKIEGO PRZYJACIELA POL- 
skif.j gndny izradickiej dr Rafał Landau spirawe- SK l. We czwartek rano zmarł nagle w Warszawie 
zdanie z ozynności kom itetu za czas od 15 sty czn ia ; wielki priy jaeicl ł  oiski, lir du Moiiozf jenerał dy-

Prąy ę r re ń  I z a b a w n e j aRraCkacb I za^ieacli
łSaatętajnij

e KSsły Mm.

do końca kwietnia br., z którego się okazuje, że 
w tym izasm naświetłeno 149 chorych met ertrupteń 
i że rap ly  w chorą cli r*a strapień do T^titcdu jest 
bardzc eilny. Ucliwalone wobec tego zażądać od 
centrali w Warszawie nowego aparatu, którymby 
można- więcej chorych leczyć. Ze szczegółowego 
spraw ozdainia złożonego przez lekarza pokładu 
rocnl-genelogiczncgo dra Friissa okazuje się, żc z 
leczonych w zakładzie było 80 L wyznania moj- 
żc&zowcgo, a 20% rzymsko-kat. Romśt"t nrhw flił 
urządzone ambulatorjum w Chrzanteiie wobec u- 
kończenia- prac w tym  powiecie zwinąć i otworzyć 
nowe anj.bułatorjum w Ośv ięcimui dla miast Oświję- 
cim. B’*ała, Kęty! Andiyohów i okolic, 00 w naj­
bliższych amiach m i naistąi>ić. Dzieci z prowincji 
umieszcza s'ę w internacie w gmacliu krakowskie­
go szpitala żydowskiego urządzonym, gdzie się je 
bezpłatnie żywi. W zakładzie rocntgenologwzuym 
leczy się jedynie biednych i to zupełnie beapłataiie 
i bez różnicy wyznania. Komitet po dyskusji przy­
jął złożone sprawo/.dcme do wiadomości.

TAŃSZE MIĘSO DLA KRAKOWA, Komisairjat 
targowy sprzedaje pod kontrolą m agistratu w jatce 
miejskiej na pl. Szczepańskim triiscc mięso woło­
we i cielęce, licząc po 11.000 mk. za 1 kg. woło- 
wir'ąr, zaś 7200 mk. za l kg. cielęciną'. Sprzedaż 
(ubyw a się codzieiinie od godz. 7 ramo do 1 w po­
łudnie. Na żądanie komisairjat targowy możo przy­
dzielać stale t.uisze mięso zakładom, szpitalom i 
instąducjom bumafliitarnYin. Transporty świeżego 
mięsa nadchodzą ood-ziemnie ze środkowej Mało­
polski.

DWA ARTYSTYCZNE WIZERUNKI. Znany 
artysta malarz p. Ludwik Stasiak nykona? dam 
okolicnościow e wizerunki, związane z  pamiątką 
bieżącego roku Jodei z nich jest podobizną pre- 
zydcma Rzeczypospolitej polskiej. Stanifdanya W oj­
ciechowskiego, diugi podobiizną M liołaja Kiopcmi- 
ka, sko^nponowaną wodiug portretu Jama Matejki, 
z okazji tegorocznej 450 rocznicy urodzin Koper 
nik...

Uba te wizerunki wyszły rv barwnych repro­
dukcjach nakładem firmy „Stella" w Bochni. Ar 
tystyczne zalety obu nor tretów widnieją w świet 
uytn, pełnym charakterystyki rysunku i barwnym 
żywy 111 koli rycie. R epnduk-je  pow yż^e nadają 
się rc waztch miar do Liur urzędonydi i sal szkol 
nr ch.

"ARESZTOWANI o  AGITACJĘ KOMUNISTY
C Z N J a k  już donosiliśmy, w ostatnich dniach 
kwietnia policja ro-liłyfcHia w Krakowie przepro­
wadziła rewi/ąę vr całem mieście, aresz-tując potem

wizji wojsk francuskich, kompindor logji honoiro- 
w&j i gwiazdy orderu ..Polonia restituta". W roku 
19.’9 stworzył Komitet sprzymierzeńców „pro Fo- 
l nia‘', k tó iy  był dalszym oiągien Komitetu Tym- 
ci&sowogo, ulivoiy,oni-g-j na wozwanie Siwikicwi- 
cza. / marły zorganizor.iail Towarzystw© dip ftudjów 
polsku h 1 był wiceprezesem lowurzystwa przyja­
ciół Polski we łrau e ji

WZROST DROŻYZNY'. Z W arszawy donosi P. 
A. U. 5 lnu.: Na wczorajs-zem po« iedizeniu Komisji 
statystycznej określono wzrost drażyany w kw iet­
niu w stosunku do lup.rea na fi'6 2 %

FiEZ,ROBOTNT W POLSCE. Z Warszawy' dono­
szą. W&ding do tych czasowych obliczeń, liczba bez­
robotnych w całem państwie w dniu 1 maja wy­
nosiła- 94.000 oseb. W porównaniu z oblicz-eulcm, 
dokonanem w dniu 1  kwietnia, liczba bezrobot­
nych zmniejszyła, się blisko o 20% , wskutel: rozpo- 
częc:a robót polnych i wzmożenia się ruchu budo­
wlanego.

REJESTRACJA OBYWATELI SOWIECKICH.
Z W arszawy donoszą. Poselstwa sowieckiu w Pol­
sce mpją w lutjUiztónym c/.asie przoirowadzić re­
jestrację wszystkicn mężczyzn, obywateli sowiec­
kich w wieku od 18—45 lat, zamieszkałych w Pol­
sce. Rejestracji będą pedlegaly również osoby, 
które zapisały się na y/y} m l  do republik sowiec­
kich.

POWRÓT EMIGRANTÓW POLSKICH. Drpesra, 
z Mińska donosu iż w związku 7. wysiedleniem emi­
grantów polskich w rejonie pogram>ozii przygoto­
wano pu-rekt.y żywnościowe i domy noclegowe. — 
Ocaei uwame jest kilkadziesiąt tysięcy osób.

O B lH oD  ROCZNICY SMIł RCI PULK. NULLO- 
Z iMk.ii9ffla d-owu-zą 5 bm. Komitet zo rgar:®owany 
przez Stefana Żeromskiego urządził obchód roca 
-lity śmierci pułkownika Fr. Nullo. >Y uirouzysto- 
ści wcziął uaz*ał ani1 niem rządu włoekmgo hr Ram­
i i ]  li z Fergamo, rwdzumego mi i&ta, pułkowruka, 
dalej mjędzy innymi delegacje włościańskie, wote- 
.aim z 63 roku. przedstawiciel iWnsula.fu włcckiego 
w YYareizawie, ora/. kou’piKnja honcu-owa wojeko 
u  7. Kaitowic. Na rynku wobec 10T00 7,eb,'anyrJ> 
(«<b prur mawiał sekretarz Komitetu obchodu inż. 
P at i ofgjniiuiUir oliiziałow polskich we Włoszech 
Dicnetl- Dąb rewa.

DEFRAUDACJA. Z Przemyśla donosi nasz ko- 
ri-spo®dent Władze wojskowe w pidły  na ślad n ad ­
użyć porełnianych przez sierżanta rachunkowego 
F , który przywłaszczył solne znaczną 6urnę z kasy 
IJrzedu gospodarczigo. F. zbiegł w niewiadomym 
kierunku.

16HACY DY3AS
P I E R W S Z Y  BOHATERSKI TENOR OPERY 

W YRSZAW SKIEJ 
wystąpi gościnnie w Krakowie dziś, dnia 6 maja 
w operne „Żydówka" 1 jutro w poniedziałek, dnia 

7 b. m. w operze „Tosca“.

KONCERT SYMFONICZNY' Z MIECZYSŁAWEM 
MtlNZEM odbędzie się we czwartek 10 bm. Mieczy­
sław Muwz, który gra dziś, tj. w niedzielę 6 b. ta. 
w War izawie, zaproszony przez tamtejszą Filłiar- 
monję, w ykona na koncercie ezwartkowvm z ora 
kiestrą Warjacje Praneka, oraz k-oncort Rachma- 
ninoffa Bilety na ten koncert są do nabycia dziś, 
w niedzielę, 11 bm. oa godz. 10— 1 i od 3— 1 w  ka** 
sie Starego Teatru.

SELMA HALBAN-KURZ, nadworna, śpiewaczka 
ś?-iatówjcłi oper zagranicznych, wą^stąpi w  na* 
szem mieście w e czwairtek 10 bm. Nielicwne po®»- 
stala bilety na ten koncert, który* stał się 1 ensacją 
w ruszeni mieście, są do nabyci/i dziś, tj. w nie­
dzielę, 6 bm. od godz. 10— 1 i od 3— 7 w koalo 
Starego Teatru.

WIECZÓR CHOREOGRAFICZNY BALETU RO­
SYJSKIEGO. Dnia 9 bm„ tj. we środę odbędą  
się w teaitrze miejbkim im. Słowackiego jodyny 
występ balotu rosyjskiego. W ystąpią anuna za 
gr‘ ni-cą prm aballerma teatrów ptterŁteirekich p. 
Anna Żabcjłiiua, artystka baletu moskupnei kiepo 
Kalina Raw k w a  ^młodsza), oraiz airtyrta 1 sarau 
Witek*ego i bałetmistrz teatrów stelecamych Ile. 
Re rm&ł-aiwsiki. Program nuęczy inne.mi obcłmiuje: 
Saint Saónc: ,,Umi< rający łabędź" i , .Bacchanał *a‘‘; 
Alcbjew: Klasyczne wariacje „Słowik", YVneoiiaw- 
ski: „M azur1; Grieg: „Tance norweskie"; Braans: 
..Tańce węgiorskie"; Moenkowski: „TYnnioe biszipan- 
sk1" i im. Bilety wcześniej naoywać mozma w  kosie 
teatru miejskiego.

REPERTUARY:
TEATR IM. SŁOWACKIEGO:

Ned7,iela, 6 dc. po poł. „C zupnrrk"; w ien o rem : 
,S7«»* n<nrn»Ui w pyjw-iiwmiiu antors"

Pon.iea*-»4tk, * ha po poł.: „Ostania wola" przedst. 
a u i» t; „Sleś* poslaca d ram a tu '.

Mftorek ą bra. po poł. „Czupurek"; wieczorem: 
..Sześć posUuil dramatu".

r*. Tf OPERA I OPERETKA:
Niedziela. 6 biu. r  pot.: „B ajadera"; w ieczorem :

„Żydówka
Poniedziałek, 7 bm.. „Tosc-a".

iK A rn j b a g a t e l a -
Niedziela 6 In. pe poi.. „Zdoliyrie Barg op Zoom"; 

wieczorem- AiIcHt".
P o n ied ta ik k , 7 bm - ..Y iw ele Ailetty".
WtoTok. 8 bm po pot: „Wiera Minowa"; wieczorem 

. Wesele Arletty".
Środa, 9 bm.: „Syn pustym ".

JŁ-S" F I  Ę  K  N I B J S Z jS _________________________________ D Y W A M ^  F B R S K I B  S T S L Ł E  M I L  S K Ł E y C Z I E  —  .
a  f i p m y :

t& Ę T  H .  i s r ,  l o  Esisa, JLd. S i .  T e l e f o n  IŚ T i?  2 0 © 3 .
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s a l i  są d o w e j
Kraków, 6 maja. 

Wczoraj w krakowskim sądzie wojskowym pod 
przewodnictwem jiodpuikownika dra K.appła odby­
ła się rozprawa przeciw szeregom corn 20 pp. Igna­
cemu Pawlikowi, Józefowi Ociepce, Bronisławowi 
Kapuścińskiemu vel Mach ale, Józefowi Taubmano- 
wi oraz pionierowi Franciszkowi Osuchowi z 1 puł­
ku wojsk kolejowych. Wszyscy wymienieni z wy- 
yilkiein laubm ana obwinieni są o dezercję i wła­
mania, zaś Taubman o nabywanie skradzionych 
rzeczy od swych kolegów.

Oskarżeni obrali so lie  za teren operacyjny Bo- 
thn ię  i kradli podczas włamań bieliznę, garderobę, 
gotówkę, drób itd- 

Po przeprowadzonej rozprawie trybunał skazał 
Pawlika na 1 rok, Ociepkę na 3 lata, Kapuścińskie­
go na 1 rok c;ężkiego więzienia, Osuchę zaś na 1 
rok, a  Taubmana na 8 miesięcy więzienia.

Odznaczenia trzM io n u iss e
W dalszym ciągu nadane zostaiy przez prezydenta 

Rzeczypospolitej kolskiej następujące odznaki orderu 
„Odrodzę nią Polski":

)DZNAKI KAWALERA KRZYŻA KOMANDOR­
SKIEGO (111. ki; saj otrzymcli. Witold Abramowicz, 
b. prezes T. K. Ił. w Wilnie: Leopold A da met z, prol. 
uniw. .łagiejl.; fet. Anczyc, prof. politechniki; Joiefat 
Ar  Jrzejewski; Teodor Aksentowicz, prof. Akademji 
sztuk pięknych; Wiktor Bańkowski, prez. m. Wiląa; dr 
Karol Bertom, dyi. dtp. M. S. Z.: fet< £an Biedrzycki, 
prof. szkoły ul. G. VY.; ks kanonik Wacław Bliziusid,

(Nazwiska odznaczonych' krzyżem oficerskim (IV. 
ldasa) i kawalerskim (V. klasa) podamy w następnych 
numerach. Przyp. Red.).

(Pstucli peisrfy na Railrnlefiu
Kraków, 6 m aja.

W czoraj o godz. 9 m inut 30 w ieczór w do­
m u p rzy  ul. K rakow skiej 1. 23, rozleg ła się 
gw ałtow na detonacja . Pochodziła, ona od w y 
buchu petardy dynamitowej, podłożonej zbrod­
n iczą ręk ą  n a  drugiom  piętrze tego  dom u pod 
drzw i pokoju hotelow ego, należącego  do uLi- 
k acy j ho te lu  A braham a K ellera, w łaściciela 
dom u i restau rac ji, m ieszczącej się w te j k a ­
m ienicy.

Spustoszenie, w yw ołane w ybuchem , je s t 
bardzo w ielkie. Drzwi i okna od w spom nianego 
pokoju wyrwane doszczętnie z futryn, trzecie 
piętro w połowie zniszczone, a dach szlany nad 
klatką schodową rozbity na drobny mak. W 
całym  domu w ypadły szyby, i popękały  drzwi. 
Na szczęście w  pokoju, gdzie n astąp ił w ybuch 
nie było  nikogo.

B ył to  p u s ty  num er hotelow y. Dom ca ły  i 
k la tk a  schodow a zaw alona je s t gruzam i, 
szkłem  i belkam i.

W  kw adrans po w ybuchu przyby ły  w ładze 
policyjne, z kom endam em  K łeczkiem , a  doko­
nane oględziny ustaliły  n astęp u jący  s tan  rze­
czy:

Zbrodnicza ręk a , k tó ra  podłożyła petardę, 
dzia ła ła  z św iadom ym  celem w yw ołania jed y ­
nie popłochu i d latego w ybrała  n iezam ieszkały

ANGLTA WOPEC SPRAW Y REPARACYJ- emisji następne j, zaś b ank i z ograniczonemu jdzanią stoczni. To przemówieniu wstópnem dyr*-
NEJ.

Londyn, 5 m aia  (AW). Teł. Ccmp. donosi, że 
w angielskiem  m inislerjum  spraw  zagran icz­
nych  ośw iadczają, iż praw dopodobnie po od­
rzuceniu n o ty  niem ieckiej przez F ran c ję  i Bel 
gję, o tw orzy  A nglja  rokow ania  w  spraw ie re- 
pa racy jne j, jednakże nie przez konferencję, 
lecz na zwykłej drodze dyplomatycznej.

BELGJ APROBUJE ODPOWIEDŹ 
POINCAREGO.

Paryż, 5 m aja  (PAT). Z w ym iany  poglądów  
m iędzy P aryżem  a B rukselą  w ynika, że Bel­
g ia  aprobuje w zupełności odpowiedź Poinca- 
rego. M inistrowie belgijscy w ysunęli naw et 
m j śli. b y  wzmocnić argumenty francuskie, w y­
kazu jąc  nie n ad a jący  się cło przy jęcia  ch a rak te r 
p ro p o zy c ji niem ieckich.

T e uw agi belgijskie Poincare  w łączył w 
te k s t odpowiedzi. Dziś odpowiedź będzie dorę­
czona am basadorom  A nglji, W łoch i Stanów  

I Z jednoczonych, a  wieczorem będzie w ręczona 
zastępcy niem ieckiem u.

Ł -J -   7-----' -------------
. poseł nu Sejm; Leon lilaszkowski, sędzia S. N.;

Adolf Bniński b. prezes wielkopolskiej Izby rolniczej: nokój. P e ta rd a  podłożoną b y ła  pod p ró g  po 
ar Piotr boezkow.ki, prof. studjum w eterynaryjnego; 'k 0ju w  ten sposób, jak przy ulicy Studenckiej 
Jan Brejf-ki, wojewoda w Toruniu; dr lad. Bresiewiez. , . , . -T f  V. i ai
sędzia sadu najw., dr Tadeusz Bujakowski, sędzia j ! ;P od dof em re¥ o ra  NataB6on| -  Dalsze śl"dz’
K.; ar Jerzy BujaJski, pudstarelarz stanu w M. Z. P.; 
dr Marceli Chiamtaoą; Bolesław Clinmicz, prezes za­
rządu ubczpieozen; ZacLarja-z Cichowicz, adwokat 
i notaijusz w Poznaniu; Jan Ciechanowski, radca le- 
picyjny, pond lizplitej w Londynie; inż. Witold Czap- 
bki. <iyr. tlcp. M. K. Z - inż. Juijan Dąbrowski, dyrek­
tor dep. M. P. i ft.; dr Mieczysław Dałkiewicz, ayr 
dcm. w i. R. i D P.; prof. dr Bron. Lembiuski, b. po- 
ceł: pułk. dr Zdz. Dmochowski; inż. \ \ ł .  Dobrowolski, 
podsekretarz stanu w M. P. i T.; inż. Bogusław Do- 
. rzycki, prezes dyrekcji kolei państw.; Stan. Downa- 
TOwicz, wojewoda poleski; Zygir. Dworski, prezes J. 
N.; Wariaw Dzierzgowski dyr. dep. w M. Sk.; Juijan 
1 a łat, dyr. dep. min. kulturę i sztuki; Jan Kanty Fe­
dorowicz, piezydeut miasta Krakowa; Andrzej Galica, 
jen. brygady, Zygmunt Gąsiorowski, kuiator okręgu 
szkolnego wileńskiego; ar Fr. Gedroyć; St. Giżycki, 
sędiia sądu naiwyż., Józef Golkowski, prezes sądu 
okręgowego; dr Wł. Gorczyński dyr. państw, insty­
tutu meteorologicznego; Karol Góra, dyr. izby skar­
bowej w Białymstoku; Erazm Grotowski, jem bryga­
dy; dr Witold Hamerski, nacz. oddz. prokuratoiji jen. 
we Lwowie; Jan Heunch, b. kierownik b. min. h ul tu­
ry; inż. Wł. Jakubowski, b. preci., dyr. kolei państw.; 
Eouiund Jankowski, prof. szkoły gł. gosp. wiejskiego;

tw o w ykazało , że w  tym że dom u na  I. p iętrze 
m ieści się lokal stow . żyd. „B undu“ .

Po lic ja  rozw inęła energiczne śledztw o. Dom 
zam knięto i w szystk ich  m ieszkańców poddano 
przesłuchaniu. N a ślad  spraw ców  d o tąd  nie 
natrafiono.

Do późnej nocy  tłum y w ylęknionych m iesz­
kańców  zalegały  ul. K rakow ską, kom entu jąc 
tero rystyczny  zam ach, k tó ry  ty lko  szczęśliwym  
zbiegiem okoliczności nie pociągnął za sobą o- 
fiar w ludziach.

DELEGACJA BIAŁRUSINÓW.
Warszawa, 5 m aja  (AW ). Podczas uroczy­

stości odsłonięcia pom nika pow szechną uw agę 
zw racała  delegacja Białorusinów ze sz tan d a­
rem , n a  k tó rym  w idniał „O rzeł" z „Pogonią". 
D elegację w otoczeniu w łościan białoruskich
prow adził prezes K om itetu  białoruskiego w 

Al. Janowski, kierownik wydział oaw.‘ pozaszkolnej W arszaw ie, D ubienkow ski, jen e ra ł Bałacho-
f r A r a t o . *  W "  i inni.

NOW Y GABINET JUGOSŁOWIAŃSKI.
Z B elgradu donoszą:
K ról podpisał d ek re t nom inacyjny  nowego 

gabinetu  z Pasiczem  na czele. O becny rząd  jest 
czysto dem okratyczny . P raw ie w szyscy do­
tychczasow i m inistrow ie pozosta ją  n adal na  
swych stanow iskach. N ow y rząd  złożył p rzy­
sięgę na  ręce króla.

K ola polityczne zapew niają, że Pasicz  bę­
dzie podejm ow ał p róby  zyskania  w iększości od 
w j pad ku do w ypadku. Do opozycji bloku re ­
w izjonistycznego p rzy łącza się obecnie i pew na 
g rupa dem okratów , k tó rzy  —  ja k  ośw iadcza 
Pribicevicz —  nio m ogą popierać obecnego 
rządu.

praw am i do w ysokości 5 proc. sum y bilansowe;' k tóra generalnego zwiedzano kolejno wszj sflrf* 
w e w szystk ich  em isjach. j warsztaty. Po zwiedzeniu stoczni prof. Noe i dy-

III. TARG POZNAN3KŁ W  pierw szym  dniu  n  keja stóezni przyjmowali swoich gości obiademt»n>ArrT Tl T łll A Jlłl /\ł A v%n« Anr n I a a... -  - I - A .1... a__ 1 . ■ O 1_ ł » 1

?ó?ne tldnomirl relityczne
PODJECIE ROKOWAŃ POLSKO-GDANSKICH.

Celem podjęcia odroczoynoh w dniu 19 kwietnia 
cbr. poibko-gdańalich, wyjeżdża, w niedziel) d o cjlodz| u obcokrajow ców  za państw o w yłącz- 
Warszawy delegacja gdańA a pod przewodnictwem nifi a2:rarno. T ym czasem  obecnie przem ysł i

T argów , w  niedzielę, panow ał ruch  ogrom ny, 
zw iedzali go jed n ak  goście „św iąteczn i", tj. 
bez specjalnego  in te resu  handlow ego, w ięcej 
w  celu o rjen tac ji w  dziedzinie naszej w ytw ór­
czości. W  następnym  dopiero dn iu  pojaw ili się 
n a  T argach  ci, k tó rzy  p rzy jechali w  celu po ­
czynienia zakupową zaw arcia  um ów itd . Wogó- 
lo T a rg  zapow iada się nieźle, jakkolw iek , ja k  
zaw rze, w ystaw cy sk arżą  się n a  t r a k  nabyw ­
ców, kupcy znowu n a  wy sokie ceny, b rak  go- 
tówKi, spadek w alu ty  itp.

W  porów naniu z la tam i ubiegiem ! obecny 
T a rg  w ykazuje  dużw postęp ta k  pod w zględem  
organizacyjnym , jak  rów nież pod w zględem  
uczestn ictw a w ystaw ców . K iedy  bowiem  w  r. 
1921 przybyło  ty lk o  1.100 w ystaw ców , a  w  
ro k u  następnym  1750, obecnie je s t już ponad  
2.200 w ystaw ców , choć w ielu zgłoszeń nie u- 
w zgledniono, gdyż p rzyszły  zapóźno.

Lmzebnie dom inują przedsiębiorstw a z P ol­
ski zachodniej (51 proc,), n a  b. K ongresów kę 
przypada 38.5 proc., na  M ałopolskę, ja k  daw- 
nemi la ty , 10 proc. Z agran icznych  firm  je s t ty l­
ko 0.5 proc.

W zm ógł się znacznie w  obecnym  T argu  u 
dział przem ysłu m etalow ego, spadł na tom iast 
udziiał p rocento tw y przem ysłu teksty lnego , 
gdyż p rzem js ł łódzki słabo T a rg  obesłał, p ra ­
cu jąc dziś przedew szystldem  dla  sw ych rynków  
na  W schodzie i n a  B ałkanach.

N atom iast w7zrost przem ysłu m etalow ego jest 
w  ścisłym  zw iązku z przyłączeniem  do Polski 
G. Śląska oraz chw alebną dążnością do sam o­
w ystarczalności i w ywozu m aszyn w szelkiego 
rodzaju , aby  un iknąć zakupów  w Niemczech, 
oraz bardzo kosztow nego sprow adzania z Ame 
ryki.

W  dniu  1 m aja zwiedził T a rg  szw ajcarsk i 
poseł w W arszaw ie, m in ister pełnom ocny Pfyf- 
fe r d  A ltishofen, k tó ry  w  następ u jący  sposób 
w yraził się o T argu : Z tego, co widzę, n ab ra ­
łem  przekonania , że Po lska  pod każdym  w zglę­
dem uniezależniła się od zagranicy. P o lska  u

w guaG iu  dy sekcyjnym. Podczas o tjadu  wygło­
szono szereg przemówień. Prof. Noe przedstawił 
zarys historyczny powstania oraz rozwoju 6toczni 
gdańskiej. Po przemówieniu dyrektora stoczni 
przemawiał prezydent Sabin, wiceminister kolei 
I I  erhardt, admirał Borowski, dyrektor Wieniawski 
radca Szydło i inni, podkreślając godnie starania 
prof. Noego i dyrekcji około stoczni gdańsLiej I 
wskazując na Wielkie znaczenie tych warsztatów 
zwłaszcza dla Polski i Gdańska.

Zygmiim Jarszyuski, prezes dyr. P. i T. w Krakowie; 
K Jaśkiewicz, prezes sadu okręe wego w Zamościu; 
Wł. Jędrzeje weki, jen. dyw.zji; Wł. J. Jung, jenerał 
brygady; Fr. Jurjewicz dyr. zarz. stadnin p-tistw.; 
J. Kałużniacki, prezes senatu przy sądzie apel. w Po- 
zrai iu, T. Kamieński, prezes sądu okr. w Łodzi; u  
UTiiński, członek komi-otu naczelnego w Bytomiu; W

PRASA ROSYJSKA O POBYCIE FOCHA 
W  POLSCE.

Warszawa, 5 m aja  ('Fel. w ł.) P ra sa  ro sy jska  
obszernych spraw ozuaniat h z W arszaw y

feu fan iaspizycki, b. jen. konsul w Opolu; prof. Sta- .kom ertuje pobyt w Polsce marszałka Focha i 
nifeław Kętrzyński, dyr. dep. N. S. Z.; inż. J  Kiedroń; jęaą zdania, że najw ażniejszym  celem przyja-

r  r-"' 1 T skV f konti°Iab Ż.; H. Konic, prezes tekeji kodyfikacyjnej; uj- Biun. działalności p rzebyw ających W Polsce instru- 
K ncjńńskj dyr. dtp. zw. ka.t komunalnych w Pozna- k torów  francuskich , 
riu; Jan K. Kopczyński, sąuzia najwyższy trybmialu i
'■un inbu-ityjnego; m J. Kosiński, prezes wydzia-łu PODZIAŁ M ENIA NIEMIECKIEGO W GDAN-
C. T. R.; Węjtu/ek Kcssak, artysta-inalai-z; M. Kras­
sowski, si.uz.ia sądu fi aj w.; G. Kuehinka, jen. bryg.; 
fet Kutizeba, Jr A. Kwaśnicki,; nrof. M. Lalcwicz; 
K. Laszr.zka. pi f akad. sztuk pięknych: K. Lenc,

SKU.
W arszaw a, 5 m aja. (Teł. wł.). D onoszą tu ta j 

z Gdańska.: K om isja d la  podziału m ienia nie-
szef kanc. cyw. irezyucnta Rzplitej, L. Lemiesz.ew- niioeldego w GdańslOi pow z'ęla pew ne uch wtały,
ski, sędzia sadu na.wwższego; Lt. Leśniewski, dyr dep. „  , ,    . iX
w i l . Ł  i P  'P., dr Ki Leżański. sędzia sadu najw.; Ed. ^ r y i d i  p rzy jraJlj by  p iw ne StaŁd z ta-
G. Lorentz, sędzia sąau najw ; ilacitj Korei, radca po- boru w iślanego, parow ce i łam acze lodów. Kad- 
selst iva Rzpiitcj w Rzymie; dr St. Raszewski, b. woje- to zażądać stię m a zw rócenia przez N iem cy 
woda pomorski; dr u . Łazarski, prezes rad; pt wu'(p trzech s ta tk ó w , usuniętych  bezpraw nie z  ten y- 
wej w Biaiej; K. Łoziński, dyr. dep. m. skarbu; W ij , , . , ^ J r  ,t..f_..s— : ----------  . 2 •____ ... Rwo- torjum  G dańska.

Komisja nie uwzględniła wmioisku polskiego
poluecli- 

in ter-

Lnczltiew-iez, wiceprezes sądu apelacyjnego we 
wit.’ Juljusz Kubasiewicz, nacz. wydz. wschodniego'
w M. 8. 'z.; G. Moeewiez. jen. brygady; At. Majewski, spraw ie p raw  Obywateli poisłdcb W po ił
jen, dywizji; mż. Yił. Malangiewiez, dyr. dep. M. P. n ;Ce gdańskiej, gdyż chodzi tu ta j o epór i 
i H.: J. Małecki, dyr. dep. skarbu tv vViinie, o. MaJeW' ® J . , , ,
ski, jen. brygauy; f. Malina, prokuraior sądu apela- puolińcyjny, czy obyw atele polscy mają^ W tej 
ryjnego; Ant. Massalski, prezes sądu <kr. w Białej;, szkole tesam e praw a, co  Niem cy, czy też ty lko

mr o,   pi’aw a  obcokrajow ców .
W łasność stoczni i warsztatów kolejowycn  

p rzyznała  kom isja  w  równych częściach P ° ’sce 
i Gdańskowi, pod warunłrśem, że rów nocześnie 
zaw arty  będzie kontrakt dzierżawy z m iędzyna- 
rodowem  tow arzystw em , w  k tó rem  bierze udział 
k ap ita ł polski, gdańsk i i angielski.

ZBRODNICZY ZAMACH KOLEJOWY.
Do „Gaz. W arsz." donoszą z W ilna 4 bm.: 
W czoraj m iędzy godz. 9 a  10 w ieczór na kil. 

64 od W ilna, m iędzy stacjam i Podbrndin-No- 
w ośw ięciany i n a  kil. 92 około stacji Tgnaiino 
n a  linji W ilno-K alknny zostały wysadzone w 
powietrze dwa mostki, rozpięciem  k ażdy  oko­
ło 10 m etrów . W ysadzenie było w ykonane przy 
pom ocy pyroksoliny. Część m ate rja łu  w ybu­
chow ego znaleziono przy moście.

Szczegółów dok ładnych  narazie b rak . Tyle 
w iadom o, że n a  pierw szym  z ty ch  m ostków

piof. dr Jan Mazmkiewicz, członek rady lekarskiej; 
Jo /et Mehofer, prof. akad. sztuk pięknych; St. Michal­
ski. nacz. wydz. w mm. wyznań religijnych i oświe­
cenia publicznego; J. Miklaszewski, dyr. dep w irin. 
rolnictwa i dóbr państw.; dr A Uogilnieki, sędzia sądu 
r.ajw.; Stefan Moterzecki, jen. brygady; inż. P. Prach- 
teRMorawiański, prez s dyr kciei państw, w Krako­
wie; inż. J. Mrozowski, dyr. dep. budowy w min. kolei 
Łelaznych; Ant' ni Mueller, prezRs senatu ])>-7y sądzie 
apelacyjnym w Poznaniu; dr L. Mycialski; Mieczysław 
R Neugebauer, jen. brygady' inż. M. Nesl orowicz, dyr. 
dep. w min. rob"t publicznych inż. dr St. Niementew- 
EKi. proi. politedmńd lwowskiej; ks. dziekan A. Nie­
wiarowski; St. Noskowski, prof. poiitecbml i "'arsz.; 
Wł. Nowcn, prezes sądu okręgowego we Włocławku; 
Al. Pajewski, jen. brygady: Józef Fanek, prezes "iJu 
ckr w Kralu wie, prof. dr E. Piasecki; A. Pik, jen. bry­
gady; K. Pławsj.i, jen. brygady; B. N. Pi dhorecki, 
prokurator przy sądzie najwyższj m; Cezary Ponikow 
fki, adwokat w Warszawie; E PorębowiiZ, profesor 
iwowskiego uniwersytetu; admirał K. Porębski; J. 
Prokopowicz, prokuraior sąou najwy ższego: Z. Przes- 
uiyski: dr Z. Przybylski; Stefan Radwański, prezes 
Cylekcji cel w Foznanir.

Ks. Rakowiecki, dr E. St. Pappap irt, sędzia sądu f
n*jwv G. rm,szew ki, patron Kółek roln. w b. zaborz zjaw iła się band., dziesięciu ludzi uzbrcjom ci 
pjuik.m; K. kuizewsld, 'cu. dywhji; Cyryl Katnji.ki, i schw ytała stróża. T en jednak  w ym knął się i 
prezydent miasta Poznania; J. I«voli, W. I-kigalski,! 7(j0{aą zatrzymać pociąg pośpieszny, zdążają-

^  do " A " ” !'. C o ln k to  j o  do ś w W  W 
Różański. K. Ru-innki, podsekretarz stanu w mini- ttL  sposób uniknął k a tastro fy , 
sterstwie" sprawiedliwości; F. Łuszczyc; Adam Pusz-1 F a k t użycia pyroksoliny  św iadczy, że zło- 
czy.iski, prezes sądu okr. w Lesznie; profesor dr I. CZy ń Cy nasłan i są  bądź z Bolszewji, bądź z Li-

S S r «  t w l  bo ty ik o  ta m * le n  ma ^ w y b u c h o w y
ś. p. J Ryino’", b. wojewoda śląski: J. f ządkowsl-.i, Jt st używ any.
jen brygady, dr K. uięlkjwcki; Aleksander Igżewski, Zarząd kolei przystąp ił niezwłocznie 00 na-
ciezydent m a sta Ł<> lzi; prof. dr Lr. Sawicki; W. Me- praw y m ostów. K om unikacja przyw rócona zo-
rotzawski G. Brmfln, podsekr. sUuu w urn. pracy; ^ % niirw<^vln lnośrMO dziś o trr.iz 11 ranoL. Fkierski, jen. dywizji, ks. A Fkiwronski; Wł. Sino- b,a a na  pierwszym  moście uzis o godz. 11 rano
Kiiski. prof. uaiw.; t)t. S u b i łubki, lau. okr. lwowskiego; na drugim  będzie Ayznowiona azis o godz. lo . 
Ft. Sokal, delegat rządu w Rauzie biura pracy w Ge­
newie- prof. inż. St. Sokołowski; pr.if. Oskar Sosnow­
ski; r - c c i  Sonowski; St. ferukowslu, wojew. wołyń- 
tki; dr L StahL wiceprezydent mia.sla Lwowa; prof.
W. Maniewirz; dr W. Stankiewicz; Tad. Stark, wice- 
trezes sądu apelacyjnego w Katowicach;^ dr L. feta- 
rzewski, dyr. dep. i nun K. Ż.; J. feteliński; J. Ste­
cewicz; inż. Ignacy Stein, wicekurator oki. szkolnego

JevelGwsky'ego. W zastępstwie generalnego korni- 
sarzfi Rzeczypospolitej poi akiej w obnwhnch weźmie 
udział radca L alicli, który Wyjechał już do War­
szawy'.

PRZEMYSŁOWCY FINLANDZCY W WARSZA­
WIE. Z W arszawy telefonują nam: Dziś do W ar­
szawy przybyła delegacja przemysłowców finlandz­
kich. Guś-we finiuKizcy przyjechali do Polski cclpm 
zajMMnania się z miejsoowead warimkaani rynko­
we mi i celem zawarcia transakcyj handiowwch. Fo 
kilkudniowym pobycie w Warszawie delegacja uda 
się do ważniejszych o»rodltów . przemysłowych i 
handlowych W Polsce.

POyYRóT Z WŁOCH. Wczoraj wrócili do W ar­
szawy dziennikarze warszawscy z wycieczki do

handel P o lską s ta ją  się con.ajmniej ta k  samo 
w ażnym i czyim ikam i w  życiu ekonom icznym  
w aszego k ra ju . Ja sn o  i dobitnie w ystępu je  to  
n a  T argu  poznańskim .

Im ponuje tu ta j p rzem ysł m etalow y, zw łasz­
cza dział m aszyn rolniczych, swojem i rozm ia­
ram i i now oczesnem  w ykonaniem . N iezm iernie 
dodatn io  przedstaw ia  się po lska produkcja  te ­
ksty lna , k tó re j w yroby  w łókiennicze dzięki 
sw ejpierw szorzędnej jakości cieszą się słusznem  
uznaniem na  ry n k u  św iatow ym . In teresu jącym  
działem  jest tak że  oddział m eblarski, dorów- 
n a jący  w zupełności jakością  w ykonania  i w y­
glądem  artystycznym  produkcji zagranicznej.

Co do przem ysłu elektrycznego, to  należało- 
, by, aby  rozw ijał się on ta k  sam o ja k  inne gałę-

Wiadornosci giełdowe
Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ, Ubiegły tydzień za­

znaczył oię na rynku dewizowym bardzo korzystnie. 
Z wyjątkiem dol"ra i franka francuskiego, które rieco 
podrożały, wszystkie inne gatunki wykazują stabili­
zację kurdu w obrotach bardzo słabych. W dniu wczo­
rajszym usposobienie bez zmiany, dla marki niemiec­
kiej cokolwiek mocniejsze. Robiono po kursie utrzy­
manym.

W obrotach akcjami przemysłowymi i handiowemi 
parjtygodmo.ca liaussa przeszła w dniu wczorajszym 
w dość silną baiss‘ę. Z wyjątkiem „Kapeluszy myśle­
nickich" wszystkiemu papierami robiono przy słabym 
pr pyc'“, po kursie znacznie obniżonym

Poć fana 6ytuaeja w akcjach bankowych, które, z 
wyjątkiem Komercjalnego straciły na kursie. Przemy- 
?.owy kupowano po kursio słabf „yin (28.000—Só.uOÓ) 
Ripotei zx po 22.000 '..upan, Małopolski po 22.00T
Ziemski Kredytowy po 20.000. Komercjalny zwyżkowe 
jo  18.000—20.000 i Spólok Zarobkowych po 35.000. 
Papiery procentowe bez obrotów.

o ! '  r 
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C E D U Ł A  K U R S O WA
z dnia 5 maja 1923.

Waluty i oewizy:
Gotówka Czeki

Dolary St. Zj. 41000 41500 47000 4850n
I urny ezlcrl. 215000 225000 215000 225000
vioieny holend. 
Franki francuskie 
Franki belgijskie 
Frank’ szwajc. 
Liry włoskie 
Karki niemieckie 
korony austr. 
Korony czeskie

k /ii V
fMI

r : s??,

r 1' "
1 *.i

3100
2750
8500
2300
P25
0'62
1J50

3250
2850
8700
2100
1‘45
0‘70
145t

18000 19000 
3100 3250
2750 2850
8000 8sou 
230C 2400

1'25 1‘45 
U-62 0*70 

1350 1456
Akcje TOłt. bandk ! przem.

I ol. Tow. handl. 
Impex 
Pin rma 
Polski Glob
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PRZYJI s 1 K  PO r F  2Z zie p rzem y Sju polskiego. .  W ogółe w szvstk ie
PAPIEŻA. Z Rzymu donoszą 4 hm.: Ojciec św. dzk}y  przfm vs3u poLskie«o, li.ardzo bogato  re-
p n y ją ł nai posiurhaniu łtsięży-bisuupćw Luhnana. prezentow anego n a  III. T argu  Poznańskim , po- 
Zdzitowieckiego i Nowowiejskie: j . zostaw iają  n a  zw iedzającym  jak  na jkorzyst-

OBCHÓD 3 MAJA W RYDZE Z RyTgi donoszą n ie isz w rażenie.
4 hm : Z okazji roc.nicy konstytucji 3 maja odbyło | P rzechodząc następn ie  do s trony  tecbnicz- 
się tutaj przy udziale kolonji polskiej sdienne na- ncj rp^r rrU, ośw iadczył pan m im ster, że pod 
bożeńslwo. odji-rawione staraniem pesek . n  poi- -względem organizacyjnym  sto i III. T arg  po- 
6kiego, poc-zem posil ur Jodko podejmował w po- Zua ński n a  w ysokości zadania. Nie ustępu je  
solsuwie przedstawicieli kolo-nji polskiej. Wieczór on w niczem  pod żadnym  w zględem  renomo- 
cdbyl się w poselstwie o jad, w ktt rvm wziął u- w anvm  targom  zagranicznym . Rozm ieszczenie 
dział prezydent republiki Czakste, prezjdont eksponatów  je s t w zupełności zadow alniające 
mu Wesman, -preoijer Pauluk, inni mi--'-+rowie - a  ^k iad  ganków , zw łaszcza w  halach  na  P lacu 
oraz przedstawiciele obcych państw, akredytowani P rez jTden t D rw ęskiego niezm iernie pomysło-

Żegluga Polska j* <■} 
/ielcni‘v.ski , ,y  
t ‘egiciski ę. h 
łknowoz j  
A u tom tor 
7'n.ebinia 
Pousk j  i i 
Kucharski 
Górka 
Siersza 
Tei ege 
Polska Natta 
Cikos 
Strug 
Synd. koszyk. 
Tłuszczo Trzebinia 
Krakus 
Ch odorów 
Ćmielów 
Fkktr. Siersza

l raiis.tkcja 
17500—1500C 

16u0—i40t 
53(«)0—4600C 

4300—3800 
6000—5700

r%

13000 18000
ILoO 1700

45000 650CO
3500 4500
bóOO 6(m0

260000 28u000 280Ijci>—zóóOOO 
S90O00 420000 4200. n)—395000 
60000 70000 60000—66OO0

7 15000 20(Ki0 . 7250—17000
Li 60000 GOOOf: 58000—520(0
,j 254 00 30000 27000
t 60Gu0

195000 21500G 215000—200000 
l  /ócOG 2UUU00 19000C -180000
850O0 95000 95000—90000
SUOOO 40000 

150000 1600-iO 
20u00 25000 
18000 23000 
85000 95000 
50(i00 60000

38000-32500
lfYX)00
23000

21000—18500
90000—93000
57000—54000

110000 130000 12800u—115000
000OC 70600 70000—64000
25C-00 SOOfiO 30000—28600
4'KXK. 50000 45000
8000 .2000 10000

pizy rządzie łotcwsł im. wem rozw iązaniem  trudnego  problem u dyslo­
kacy jnego . K ończąc raz  jeszcze, w yraził pan 
m in ister wobec olbrzym iej ilości i w ielkiej róż 
norodności eksponatów , um ożliw iających w y- 

zapoznanie się z sta le

Niemojowski 
Fab. kap. Myślenice

GIEŁDA SZWAJCARSKA. (5 maja). Bęa-lin 
0 01.65, Holandja 216*75, Nowy York 553*75, Lon­
dyn 26*65, Paryż 37'05, Medjolan 2ę‘05, Praga 
16*45, Budapeszt O-jOjf, Belgrad 5*82, Scfja 4-20, 
Warszawa 0*0P I5, Wiedeń 0 00.78, austr. korona 
stemplowana 0*00 78 H-

B H i l f o n ó w k a
l  Warszawy U e i  .ują nam: W dniu dzisiejszym ^ S j ^ ą ^ r S c j i  PolskŁ

wylosowano numer mdjonówki - - —  — a l -----------
1,270.722,

zakupiony w Izbie skarbowej w Siedlcach.

Dziaf ekonomiczny
* WPŁYWY Z DANIN PUBLICZNYCH. „Ku­

rier Polski** donosi: Zostały zakończone w mini­
sterstwie ekaib'; prace nad zestawieniem wpływów 
kasowych z damn publicznych Ba rok 1922. Zcsta- 
w ienie to wykazuje, że ogółem wpłynęło do skarbu 
z danin publicznych 385 i pół miliarda marek pol­
skich, z czego podatki bezpośrednie wraz z daniną 
121, podatki pośrednie 143.2, cła 34 7, monopole 
44.5, opłaty stemplow e i podatek od obrotów 39.7. 
inne opłaty 1.5 miljarda.

* B A N K I DEW IZOW E. „G azeta  W arszaw ­
sk a "  donosi:

S praw a pow iększenia ilości banków  d» wizo­
w ych zosta ła  ostatecznio u  m in istra  bkarbu 
zdecydow ana. B anki, k tó n  m przysługiw ac  bę­
dą  praw a dewizowe, podzielone zosta ły  n a  pięć

* ODKRYCIE WYSOKOPROCENTOWYCH 
FUD ŻELAZNYCH. O ddaw na sądzono, że P o l­
ska  nie posiada w ysokoprocentow ych rud  że­
laznych, gdyż dotychczas znajdow ano ty lko  
ru d y  o w artości 25— 50 proc. żelaza. P rzem ysł 
hu tn iczy  polski m usiał się w ięc posługiw ać 
rudam i, sprow adzanem i daw niej z R osji połu­
dniow ej, obecnie zaś ze Szwecji i B aw arji. Dla 
tego  też , ja k  podaje „P rzeg ląd  W ieczorny", 
G łów na d y rek c ja  państw ow ych zakładów  gór­
niczych i hutniczych, w porozum ieniu z p ań ­
stw ow ym  in sty tu tem  geologicznym , rozpoczę­
ła  sw ego czasu poszukiw ania za złożam* rud, 
ta k  potrzebnych  haszem u przem ysłow i, zw ła­
szcza po odzyskaniu  Górnego Śląska z jego 
w ysoko rozw iniętym  przem ysłem  hutniczym .

Poszukiw ania te  d a ły  obecnie niezwryklc  po­
m yślne w yniki, to  w  G órach Św iętokrzyskich, 
około wTsi R udki, dokonano odkrycia  złoż w y­
sokoprocentow ych rud  żelaznych (hem aty t, sy- 
d ery t) i to  w ychodzących w prost n a  pow ierz­
chnię ziemi, co znakom icie u ła tw ia  ich w ydo­
byw anie. G łówna d y rek c ja  zbadała  dotychczas 
obszar 20.000 m. kw .. do głębokości i5  m. i 
już te  b aaan ia  w skazu ją  n a  bogactw o rud  że-

MARKA POLSKA W BUD ARESZCIE. (5 maja). 
Warszaw a  0*12.20—U‘13.40. marka p< Lska 0112.50—? 
0*13.

S a n n iki F i m I  e  s m w te  rc p a m g f
Eerlin, 5 m aja  (PAT).. Kc respondent „A cbt- 

Ubr- A bendblatt" donosi z P ary ża , że odpo­
w iedź francuska  n a  no tę  niem iecką, zredagow a-

B. N • di G. btolcman.
Prtfesor dr E. lii), adwokat ze I wowa; E. lmz, 

jsn. brygady, dr fet. T ukowicz; Fcłiks Turowicz, b. 
i yr. dep. w miń. P. i O. Sp.; ks. biskup W. Tymieniee- 
li: di Jan Waygart, podsekretarz stauu w M. S. W.; 
J. Wielowieyski radca ’ 
ryżu; ii. Wiosenberg, ki 
bu; inż. J Wolbki; 1 
E. Woyniłłowicz, sędzia 
i (W. brygady, prof. dr

następu jących  katego ry j:
1) B anki, k tó re  o trzym ały  p raw a dewizowe, | iaznych, znajdujących  się u  nas. Częściowo od- 

po ostatn iej redukcji i k tó ry m  nad a l p e łn ia ! k ry ty  zasób złoża w ynosi około m iljona ton, 
ty ch  praw  będzie przysługiw ać. z czego praw ie połowę stanow ią rudy wysoko-
' 2) Banki, k tó re  przyw rócone będą w p ra j procentow e, bardzo w ażne d la  celów hutni-

w ach całkow icie do poprzedniej k a tego rji. jczych, prócz tego  hem etv t daje cenną farbę
3) B anki, k tó rym  przyznana zostanie pełnia (t. zw. m inia) oraz służy do szlifierstw a szkieł

p raw  dew izow ych, jednakże do każdego z nich optycznych. Złoże to  jest całkow icie w łasno-
przydzielony będzie dla kontro li specjalny k o ­
m isarz rządow y.

4) B anki, k tó rym  przyznane będą ty lko  czę­
ściowe praw a dewizowe.

5) B anki, k tó rym  mimo przyznania  ty lko  
częściow ych praw dew izow ych, przydzielony 
będzie kom isarz rządow y.

W  zw iązku z tem  rozstrzygnięciem  liczba 
banków  dew izow ych bardzo znacznie będzie 
powiększona.

O zaliczeniu b an k u  do jednej z w ym '‘".io-
skiem u, zaw iera następu jące  cz tery  p u n k ty : 1)
N ajpierw  pow inien ustać  w zagłębiu Ił a ln y  o- . . . .
pór niem iecki i przedtem  niem a m ow y o rozpo- nyeh k a teg o ry j decydow ać będzie im nisterjum  
czeciu rokow ań. 2) Zagłębie R u in y  bęuzie o- 1  skarbu  po zbadaniu  w arunków  działania i oce-

ścią państw a
P rzypuszczają, iż w innych okolicach Gor 

Św ętokrzyskich znajdują  się złoża tych rud , 
zw łaszcza g d y  stw ierdzono, ze przed w iekam i 
eksploatow ano je koło R udki i w  innych miej- 
sc.uwościach. Geologiczna zaś geneza o d k ry te ­
go złoża nasuw a przypuszczenie, że i w  in ­
nych  m iejscow ościach Polski m ogą istnieć po­
dobne złoża. Główna d y rek c ja  państw ow ych 
zaRładów górniczych w ypracow ała  jaż  plan 
robót poszukiw aw czych, pow inny się również 
tą  spraw ą zająć  sfery , zain teresow ane w prze­
m yśle hutniczym , dla k tó rego  ona otw iera n o ­
we perspektyw y.

* HOZWpJ STOCZNI GDAŃSKIEJ. Z Gdań­
ska donoszą 26 ub. m.: Aby dać wyobrażenie o wieł 
kości i zdolności wytwórczej stoczni gdańskiej, 
kierownictwo stoczni zaprosiło wysokiego komi­
sarza Lągi Narodów7, przedstawiciela Rzeczypo- 

e rw L e j emi- ^politej, Warezawy, Gdańska, Weicherowa, Tcze- 
ofimy w7 k a ż d e jł wa, Pucka- oiaz reprezentantów prasy do zwie-

CZARNA GIEŁDA WE LWOWIE. (Teł. wł.). 
Ze wsględu na sobotę ruch bardzo slaby, w akcjach 
tendencja chwiejno-zniżkowa. K ursa walut nieś 
zmienione. Notowano dolary 47700, marki niemie­
ckie 1*50, korony czeskie 1425, franki fran< uskie 
Sl75, franki szwajcarskie 8500.

Odpowiedzialny redaktor:
M I C K  A*Ł K O N O P I Ń S K L

\ra(le§łatte.
Anykuły fi tym dział* nie pochodzą od Reda k r U.

S J n i l M f A H  D r  A F O N S O H M
I I I I  M l i 8 U  or^ynuie> Ja^ zwykle, od 15 maja
t u i  W j 1 |a  v B f a ł e j R < 5 iv “

Mam lo k a l  irom otw y  v. ij,nka Głównym 
poszukuję spólnika z kapitałem 100 do 150 
miljonów.

Pisemne zgłoszenia pod E. B . do biura dzien­
ników Bloćhowej, Kraków, Gertrudy 23.

im DyiiuniSGty ałcrszawiKl
Oddział u  Drohobyczu

c tn v ie ra  z  d i . le m  15 m a ja  b . r .

na czas trwania sezonu Kąpielowego

Eć p o zy fa re  w TrasKnait».
F a b r y k a  | : u e  u t w  c k e o L iC Z jy c d

,sS E F E 3F 0S FA T «
J Ó T e la  1 E a r o l a  V o w a m ic k ib 5 i  

w e  L w o w ie  —  u l i c a  S o p e r n i u a  L. 9
dostarcza:

a) snperfosfat kostny fosforowy, o zawartości 
19%  kwasu fosf., rozp. w wodzie, 

by superfosfat kostny fosforowo-azotowy,o zawart 
11%  tw asn  fosfor., rozp. w wodzie i 2V0 
azotu,

c) superfosfat kostny fosforowo-azotowy, o zawarł. 
8% kwasu fosfor., rozp, w wodzie i 3%  
azotu,

d) superfosfat mineralny, o zawart. 14%  kwasu  
fosfor., rozp. w wodzie.

Dostawa ad a), b) i c) prompt, ad d) w czerwcu 
1923 r. 1069 l  8

z o s t a ł  p r z e n i e s i o n y  n a  u l i c ę  K a r m e l i c k ą  Ł .  l O  T e l e f o n u  N p  3 2  
i  p o l e c a  a a  s e z o n  w i o s e n n y  i  l e t n i  w i e l k i  w y b ó r  m a t e r j a l ó w w  n a i l e p s z y  m  C e n v  d z j e n i y e .  u m i a r k o w a n a
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;g a jfrw ó i.n ia  b ie l iz n y  Metzger, 
Stlr Kraków . «r. Benerewska 5,
iI p , ofiarny, pi£T\wi:je wszelką 
bieSzpę do .z; ia. — W y;an .n 'e  
pł-drwizorzędna. ó l d  i O

W
ór.fck 

sprzedam
jednckiui:y. e le g a n tk i .  

-~ Zgłaszeuia do 
Adraic:»tracji n->ow' i  R&ńtfmj'- 
pr.J „ Wazek*. f *3 i

l £ & r i y g o t O w u ; ę  uczni Jo  egza- 
i r  m inów  w s ię p n y ch .  ŁM-źietair 
lekcyj.  Zg łoszen ia  do A d n i in i : t 'a c j t  
„Nowej R eform y* pod R u ty n o w a n y  
ko repe ty to r .  ? i . i s

2 p o b O te  dobrzo umeblowat-e, 
sw estnalni- z prawem, nżywa- 

nia kuchm, ęoszn.iwane dla dy- 
rektora zagraniczny f ib n k i  za w y­
sokim  czynszem, ee.entnaln o w 
obcej walacie. Zgłoszenia: Grand 
Hotel, pokój Nr 48. 11 U  1 2

25 Marcu iia&rc .
za cdpjowadzenie na ul. Jabl-new ­
skich L. 2 i, II. piętro, zaginionej 
prz:d  kilkn dniami białej, półrocznej 
•aczki, z czarny głową, dłngiemi 

uszami. 11 8

Galwanizer
do srebrzenia i niklowania, puszu 
kiwany przez Nakład galwaniczny 
na prowincji. Wiadomość: Luks, 
Kraków, ul. św. Agnieszki L. H. 

1 1 0 1

Oto m a n y  rozkładan.i, wózki 
dziecięce sprzedaje tanio pieebo- 

wiox, Kraków, Mikołajska 173

c o u r
najlepsi* hvgisn |

G U M A
k  pat ia gni«rax;»j

| f ; Yf3Zjdzle d*^
nabycia...

•O O ST ukrję 1—2 pokoi umeblo 
Sr wanych ew entaalnie z wikiem. 
/głoszenia pod „Z. Mg* do biura 
„P rasa1, Kraków, Karmelicka 16. 

1018 1 2

lz.le.oM  lekcyj angielskiego
  i niemieckiego. Konwersacia
i literatu ra . Cena przystępna. — 
Zgłoszenia do A irnm istracji „Nowej 
Reformy* poJ „Pojętrość"

10&8 2 2

0

SI i r s ? r k ra w c o w a , szyjąca do­
brze dla pań i dzieci, posznknje 

ajęcia po domach. Kraków, ulica 
Długa L. 10, u dozorcy domu.

910

RABKA
willa „Pfad Pcisfeleia"
blisko łazienek. Przyjmuję dzieci. 
Kuchnia doborowa i troskliwa opie­
ka zapewniona. W ynajm uję >ło- 
n. czn ■ pokoje. Zgłrszeuia: u r o i . a 
N elize& ow a, K r-k O w , Kołłątaja 2. 

1061 2 2

Nowość! N owość’

Wacław Grabiański

(humoreski)
S tra żn iczk i cnoty. —  Fuszer. —  
In ny departam ent. —  1 ajemnica 
letniej nocy. —  P rzygoda  sa- 

moDÓjcy.

Cena zasadnicza 0 .5 0 .
Tegoż autora;

Cena zasaun.
Wojenny balonik . . 1.—
P i e k ł o .................................. 2.50
Rymy i proza . . . 1.50
Przesilenie . . 1.—
Dwie nowele . . . .  0.50

llnoiuik — U3talauy przez Związek 
księgarzy-wydawców w Warszawie.

Gebethner i Wolff, Kraków.

MŁYMY H A N D L O W E  2 ti©SP©©AIS5€ £ E
K A SZ A R N IE , ŁU SZCZA RN 1E, S P IC H R Z E  Z B O Ż O W E

urządza i poszczególne maszyny dostarcza A A

„ R O L I N D U S T R I A "  S .  A .  J r S t . l S :
B r a c i a  S e c k  w  D r e ź n i e

po o ry g in a ln y m . cenach .a b ry c r tiy e li d js ta rc z .i
K raj. zakł. d la  p rzam . & b r 
L w uw , F r e d r y  9 że l. 3 53 .

Wyłączna za tepilw e światowej sławy fal ryki turbin 
J. M. TitMfjtil tśllu. Rudawa zakład-'w ni1* wodnej.
B B m sB ;

u * :  i i

W tó r y  z P. T Właścicieli riem- 
/kicn r t f ;ektaie r.a fachowego, 

s lolnego, i nergiczr.ego, sumieńn-ga 
rządcę. , oleca się ślązak, J-awalar, 
lat H.“. Mo^o ałeżyć kaueę . Zgło 
szeuia ped A gronor.--A l2oaic“ 
przyjmują A. m inislracja „Nowej 
Reformy , K uków. J115 i  2

M IE IS C 9 W3 SĆ KUB&CYJNA %
♦  
♦
w(Śląsk) EUBOWA (Siąsk)

Ta&le] o iW III
Sorzystaj z wielkiej wyprzedaży |

IV ra? e, gdyby ceny naszych towarów nie okazały się o połowę tańsze od 
ceu rynkow rth, przyjmujemy z powrotem. Towary wysyłamy bez zadatku, po 
otrzymanin adresu. D ziesiąt-i tysięcy osób przekonało się, że najtańszem źródłem 
zakupu jest:

„ w & m % m s K k
dowodem czego świadczą tys ąee listów, napływających z gorącemi nndzbbnw adam i 
za solidność i taniość towarów

E E 2 2 T&I N A  UBRANIA I  K O STJUM Y.
Resztki naszo nadają lię na śliczne męskie ubrania, kosijum j damskie, pakryoia bekiesz 

1 futer. Resztki te są z materjałów ubraniowych pierwszorzędnych fabryk, pełnej szerokości, we 
wszystkicn koloiach.

Cena za 3 metry gat. „A.“ 75.090 mkp. Cena za 3 m etry gat. B“ 105 000 mkp.
n „ 3 „ „ „0 “ 165.000 „ „ „ 3 B „D“ 195.000 „

Cena za 3 m etry gat. „E* 225.000 mkp.
Na żądanie k l.en ta  dodajemy pełny komplet podszewki pod marynarkę, kam irelkę, 

spodnie, kieszenie i do rękawów no 50.000 mkp., wy/.s ego gat. 60 000 i 76.000 mko.
O lecam y  jic  S ta r y c h  e c sa c h t bostony na czarne lnb granatowe ubrania. Boston „A“ 

eO.OOO mk" „B“ T5.0O0 mkp., „0 “ 90.00C micp., „D“ 120.000 mkp., „E“ 150.000 mkp. za metr.
N a 1 s tu le  u b ra n łk  uolec-my najmedniej-ze towary po nader przys* snych cenach: 

gms. t. 66.000 mkp., gat. II. 80.000 mkp., gat. III. 95 000 mkp , gat. IV. 115.00J mkp. za metr.

H ESZTŁI NA K U FCNY f .P 0 S N I8 WE.
Czysto wełniane, czarne t ’u, w białe paseczki. do ubiau wizytowych po 35.000 mkp 
Czysto kamgarnowe po 60.000, 95.000 i 190 000 mkp.
b łraU E  ar* iaihto Co konnej jazdy, kolor wojskowy lnb piaskowy, najwyższy gat. 

cena za 1 m et- 120.000 mke. J J - r  J J  v
l i la t e r f a l  p m ^ ro w y  w prążl L na opodnie kurtk i w różnych kolorach po 26.000,

28 OOO i 30.000 mkp. za metr.
S ta te :  azy d a m s k ie :  Materjał „Subinion*, nadający się na suknie, we wszystkich 

kolorach p> 30.1,00 mkp. zs metr., wyższego- gat. na eleginckie, szykowne suknie wizytowa po
47.000 mkp za m,;tr. Szewioty dacns«.e najlepszego wyrobu, podwójnej szerokości, we wszystkich 
kolorach po 19.000 mkp. za motr., wyższego gat. 91.600 rrhp. za metr.

Sztuczki na całe spódniczki za . 5 000 mkp.
. *  ? . * blu-ki „ 25.000 „

T ia rlU ie ly , etam my gładkie i deseń , zagrań., podwój 'e i szerokościed 18.500 —28.000 mkp. 
E p o n g e  na damskie kąiatjnmy, śliczne desenie, w pasy i kraty po 34.000 mhp. za metr. 
A lp .ig a  czarna na sukieaki, fartuazki i t. p. po 24.000 mkp. za metr.
J e d w a b  G rep e  d a  C h in e  zagzan., azerok. 100 cm, we wszystkich kolorach po 

87.600 mkp. za metr.
Z eH ry  na letnie b'czeczki, śliczne desenio po 14.000 msp. za metr.
K n p o n  na całą letn ią suknię, we wszystkich kolorach, cena za knpon 60.000, 75.000 

i 90.000 mkp.
la te r ja ' „ T r lh c ti2 ia “ we wszystk eh najmodniejszych kolorach, odcinek na całą suknię

85.000 mkp., na bluzkę 15.000 mkp.
P łń l i ia  n a  b ie l iz n ę ,  pościel, wBjpy, poszewki i  t. p., sztuczka 17 metrów po 150.000,

170.000 i 18Ć O0G mkp 
T>łocienka białe, w paski, na  ubranka dziecięce, bieliznę, fartuszki i t .  p. po 8.500

i 9.500 mkp. za metr.
Z e li ry  zagraniczne na kosznle od 8.500 do 11.500 za metr.
P f z e s c le r a d ła  białe (ro m. 2 m.), szerokość naturalna po 36.000 mkp.
.,Ty k  111 wsypy, najlepszego gatunku, gwatantowane, lue przepuszczające pierzy po 

10.000, ll.fiOO i 12.600 mgp, za metr. I
O x io rd  pościelowy na poszwy do pierzyn, na powłoki, w  kraty  i kwiaty, po 8.500,

10.000 i ll.uOO mkp.
C a jg i bardzo t-wałc i nr*ktyozne po r.OoO i 9.000 mkp., podwtynej szerokości, naj-

!c.-j e gatunku to  20.0: O, 25.000 i 30.000 mkp.
F ia n e le  francuskie ud 6.000 do 11.500 mkp.
O b ru sy  bia łL  w desenie, dużj, na 6 osób po 45.000 mkp.
R ę c z n ik i  waflowe, trwałe w p-aniu ud 8.500 do 9.500 lakp.
R tjczn ih ł gładkie od 14.000 do Iti.oOO mkp.
O y n k a  biała na  kalesony od 10.000 do 1).F00 mkp.

u n w i  a  m etkrl, białz : kremowa, cd 8.500 do 10 000 mkp.
C hasU eezjii dc nos.., biało i k.. orc^o po 24.000, 30 000, 36.000 i 40.000 mkp. za tuzin. 
K o łd ry  p lu s z o w e  czysto wełniane, (ksen., puszyste z powodu swych kolorów i deseni 

są ozdobą sypialni, po 100.000 i 130.000 mkp. Takie same Ciemne, bez des ni po 70.000 mko 
K ap y  na ł ■źka, pikowe, kolorowe, w ładne desenie po 50.000 mkp. za sztukę.
K e td ry  watowe, kryte satyn . na b.ałe wacie, 11,0 jwiększy rozmiar od 1J5.000 do 150.0 Omkp. 
C h u s tk i w najmodniejsze ..ruty, różnych de en po 50.000 i j 0.000 mkp.
C h n s lk i duże, zimowe, puszyste, ciepło, leklie, w śliczne desenie po 80.000, 100.000 

i 135.000 n. p.
K o sz u le  męskie, zefirowe, dzienne, modne desenie, z m ankietam i i  kołnie.zykami po

40.000 i 45.00u mkp. Gotowe koszule nocne po 30.000 mkp.
K a le s o n y  męskis z żyrardowskiej dymk’ po 25.000 mlcp.
S p e u n ic z k i  (haiki-, batystowe, z koronkami i wstaw»ami po 27.500 mkp.
R iw icrm y dam stie białe, czarne, kotwowe po I 6 .O0O mkp.
K e s z u ie  damskie bary it.w e, z koronkami i w» aw .an .i po 27 500 mkp.
Towary wysyłamy natychm iast po otrzymaniu zamówienia, za zaliczką pocztową, bez

zadatku. (Płaci się przy odDiorze;.
Za przesyłkę i upakowanie doiicza się podług taryfy pocztowej do 10.000 mkp.
»£Z  WSZELKIEGO RYZTKAI Kupujący absolutnie nie ryzykuje, gdyż, jeżeli tow ar 

s:ę spodoba, przyjmujemy z powrotem i zwracamy pieniądze. — Zamówienia prosimy adresować:

DO WaNSZ^S^IS iIO SKŁADU JA 'BYCSNSOb
„WADSZAWSSA KONKUBENGJA11
Spóik 1 x ojr. Wars7&ws, ul. Zielna L. 51 (rńęf ul. H7@iews!rie{).

Przyjeżdża ącyoh do W arszawy uprzejmie prosimy o łaskawe z wi od zenie naszego składu 
i osobiste przekonanie się co do gatunku towaru i cen.

Od naszych klientów otrzymujemy dużo podziękowań. 1033 8 4

W cddaw na z doskonałym  sku tk iem  st03uja  się  du horo  ■
£  s e r c a ,  k r w i ,  p r z y  c ie ro k o n ia c h  n e rw c w y c h , k o b ie c y c h  ’■ 

1 c h o r o b a c h  p r z e m .a n y  m a to r j i .  *
♦  Najsilniejsze źródła arseno zelazisto. ^
>  Naturalna kąpielą mineralne i b-:otne. 1115 ^k »♦»♦»»»♦»»♦»❖■»♦♦»»-»»♦»<» ♦♦»»♦»»»» »»»♦»»»<> 
Ś . A^. AKFAL" ^

Kraków, ul. C hocim ska
zawiadam ia swoich P. T  Odbiorców, że od dm a 
7-go m aja 1923 r  przyjm uje zamówienia na l ó d  
i w o d ę  s o d o w ą  p isem ne  lub telefonicznie.

Nr telefonu 427-f.
P unktualna dostaw a do domów zapewniona. ii4»  i  t

Sa A . „A
1 Kraków, ui, Chocnr.ska, ieief. 4274 |
^  przyjm uje zamówienia na lód i wodę sodową. W

H45 1 6

W d s  s z n iir ^ p
jak  to cze i do pił, narzędzi i do czyszczen;a odlewów, proszku, 
papieru i płótna szmerglowego, papieru i płótna szklannego, 
tygli grafitow ych, szczotek drucianych, krążków  filcowych 
i płóciennych oraz wszelkich innych artykułów  technicznych 

dostarcza po nader przystępnych cenach

Biuro t*?chnhzne inż. Józefa Weingriina
Kraków, ui. Groble L. 17. Telefon 2145 . i i 3u

„WULKANIZATOR1'
9 im automobilowych, motocyklowych, rowerowych

i wszelkich robót w aakres wchodzących.
W y  K o n a n i e  s o l i d n e .  W y k o n a n i e  s o l i d n e .PIOTR BAWOLIK
KHAKÓW. ULfCA SM O LEŃ SK  L. 2 3 , OFICYNY.

1147 1 3 |

C J Ż R W S Z A  K R A K O W S K A  W Y T W Ó R N i A

PH^YBORÓW  PSZCZEŁNIC2YCH
O R A Z  W Y R O B Ó W  M E T A L O W Y C H

WŁADYSŁAW GAWBR
:t»nces. in s ta i. w odociągów  u i 3  i 2 

K R A l U i w ;  U L . Ś W .  T O M A S Z A  L . 2 .

Ośloszenii ksakursu.
Przy Studjum Rolniczem Uniwersytetu Jagiellońskiego  

w Krakowie jest do obsadzenia posada maszynisty z upo­
sażeniem 6 stopnia płacy państwowych funkcjonarjuszów 
niższych wraz z mieszkauiem służbowem.

Bliższe warunki konkursu m^gą petenci otrzymać 
w Dyrekcji Studjum Rolniczego za zgłoszeniem się, względnie 
za nadesłaniem marki pocztowej na odpowiedź.

Podania ( nadanie posady wnosić należy do D yrekcji 
Studjum Rulniczego, Kraków Aleja Mickiewicza L. 17 
w  te im im e  do  dnia 31 maja b. r. 1130

Rektor Uniwersytetu Jagiellońskiego: 
Władysław Natai*s3&.

środkiem do
ari.yicutów  spożyw czych  w szel­
k ieg o  ro d za ju , śwuecąeyeb m e­
tali, ja k  rów nież  w yrobów  
ty to n io w y ch , je s t  zupełn ie  bez- 
w onna, kw asów  nie zaw iera jąca

znanej fa b ry k i

PMfinik turystyczny po Ki»i£.
Wawel i muzea:

Z a m e k  k r ó le w s k i  na Wawelu zwiedzać można cd godziny 
B do zmroku. W itęp do ZemknBOOmkp. (Zarząd Zamku królowakiego 
te! 1262). G roby  k r ó le w s k ie ,  g r ó b  tn ic h le w ic z a  i  s k a r b ie c  
w  k a te d r z e  n a  W aw e lu  zwiedzać można w dnie yowazednie o go­
dzinie 10, w niedzielę . św ięta po nabożeńatwaoh. G ro b y  z a s tu to -  
n y c n  w  k ry p c ie  ta  S k a ic c . g r ó b  S k a r g ,  w  k o ś c ie le  ów . P io t r a ,  
O raz  o b a . 'b ie c  N. P . n ta r j i  zwiedzać możi a w chwilach wc'nruh 
od uaDożeństw, za zgl szenie u s 'ę  do zakrystji. M c z e u m  Na"6dOW 4, 
S ikienaice, tek 168, otwarte jeat codsiannie od godz. 10 — 2, a opłatą 
1600 mkp. odostby; zbiorowe »ycieuzki euzym nją zniżki w kazctlerji 
Mnzeum ,r .ouicach. M u z e u m  im . E ry k a  b r .  G z e p sk ie ^ o , 
uL  W o l-k a  10, wraz z lapidarjUm, otwarcj z wyjątkiem wtorków 
i piątków codziennio od godz. 10—2, za epłatą 1000 mkp. od osoby. 
Zniżsi jak poprzednio. Dom  i m u z e u m  J a n a  M a te jk i , ni. Kiorjań- 
Baa 41, dzieła zbiory mistrza, otw arte codziennie od 10—2, za epłatą 
ióo map, od osobj. Zn.żki aa poprzednio. B a u a a a n  Czyli t  iw . 

n o ^ d e l  b r a m y  F lo r ja a s k ic j ,  zaiiytea architoktory z koaca XV 
i XVI w., w lecie otwarty przez ca łj dzień, w miesiącach zioaowjch 
za zgłoszeniem się w kancelarji (najmniej & Osób) za opłatą ntśjaakp. 
od osoby. Zniżki _k poprzednio. W ie ta  M ' "-jecuH w lecie ctw arta 
codziennie od godz. 10—13, w mieaiącach zimowych ta  zgłńi zealłm > ; 
*r Kasie m nztalnej w Sukiennicach. Opłata 1000 mkp. od *soby, Zniżzi 
jak poprzocinio. fiZuzeum  G zartorySA lC b, nl. Pijt rska 6, ot warte di* 
wiediających we wtorki i piątki od godz. 9 —1 w południe, o ile w te  

dni nie przj padną święta. M ie js k ie  M a z a n in  p rz e m y s ło w e , uilca 
Smoleńsk 9, tel. 1339, otwarte od 10—1. M u zaa w  itna gfTiiiCZaa, 
ea W aweln otwarte codziennie. W-.tęj w niedziele, wtorki i czwartki 
50 n.cp., w inuo dni 100 mkp. W y sta w a  T o w a rz y s tw a  s z tu k  
p lę k n y g b , pi. Szczepański 1, tel. 8, otw arta codziennie od g. 10—4. 
Wstęp 5 j o  mkp W y staw a  p r z e m y s łu  p o i u l e g o  L ig i p o m o c y  
p rz e m y s ło w e j  ni. Straszew zuego 1. 28, wutęp wolny oa godziny 9 - 1  
i od 3—6.
SESBZ- _  >EZD(&OtEC3(eplECa(SU( J  SM!XaJE~«*a»er“ SS3<ESł:SOIgZ3teZ3«SŁIf

Władze:
W ofJW Ó dihJO , nl. Basztowa L. 26, tel. 1141; podz. przyjęć: 

wojewoda od 11—1, godz. nrzęd.: od &—3, dla stion ad 10—1. *Ita- 
r o s tw o  k r a k o w s k ie ,  nl. Starowiślna L. 13, tel. 3554, godziny przy­
jęć- starosta od 11—1, godz. nrzęd.: od 8—3, dla stron od 10—1.

NA6AZYH 
UBŁmRZJl i ! f 3 f O

■iMUi ,uiffg»jraa— wfmmmanmmi *«w-«
ń l * j i s t n u ,  plac W W. Świętych L. 3, tel. 4fi; godz. przyjęć w p-ezy- 
djn n m iasta: od 12—2 z wyjątkiem niedziel i św iąt; godziny urzędowo 
oa 8— j ,  & y re k c ja  K o le i ' 'a ń .jlw e w j-c h , plac Matejki L 12, teleton 
2458; godziny przyjęć:.prezes dyrekcji ou 11— 1. g-#dz. nrzęd.: od 8—3 
z wyjątkiem niedziel i świąt. D y re k c ja  p o lic ji ,  j1 Krupnicza L. 34, 
telefon 158; godziny urzęuowe: od 8—8. In s a  S k a r b f w a  ( ł*-iza skar­
bowa II instancji na Województwo krakowskie) nl. Heiclów 1. 2, II p , 
telefon Nr 2:5. brezes J/by pnyjm uje strony codziennie od godz. 12--1 
z wyjątkiem niedziel i św iąt; w biurach godziny dla stron od 11—1 
nzztcsstca* :i u c a r  j  ^ r a io s w  lasowcusaunE •* . ic s E r -E o it  jłsi sca

Shlady fortopigaów

Tow . z o g r. p o r.
(Małopolska).

Generalne zastępstwo fabryki 
fortepianów i pianin firmy

f 5 ura kupna i ogłoszeń.
„U czci wc-ŚĆa Binroknpnai sprze­

daży kamienic, realności, folwarków 
sprzedaje i przjjm uje ao kapną. 
Roawale 3, obok poczty.

O g ło s z e n ia  p r a s o w e  i r e i  la ­
m y  k j L j o w e  „R u ch " , S. a ., nl.
bzezepańska 9, tel. 3o9.
łasw ssczałcasioa a łc szau ca io isE n i

Eewiz]a losów.
t t iu r o  r e w iz j i  lo s ó w  p rz y  

D o m u  in f o rm a c y jn y m  E ib en - 
s c u ó tz , R y n e k  8.
SO<EZ3fSS3tEC*CD< SBZnlSnłSCMŁJWB X

Hsięgarmo.'
Księgarnia i sprzedaż jazet: 

jR nc. ", 8. A., nJ. Szczepańska 9, 
tel. ot>9.
K32itj3azoi>ca<r. $ ■' iszAicsiczaszTt

Kina.
K in o  „ O p ie k a u< ul. Zielona 17. 

Czysty zysk dla in.ralidów wojen 
nych. Przedstawiania codziennie od 
godz. 5-tej, W święta od 3-ciej.

L a e o r a to r ju m  k o s m e ty c z n e

timiM Ertiilisz-Jk, M ih  3,1. p.
poleca dobrze zaopatrzony zakład 
w wyroby kosmetyczne, włosowe 

oraz kupuje wycze?zki. 
KD'BrjtJK J _4b£A S ECHSTASOtSOiSa

Gfeuwie.
M O N  *U R E !V C Y .IN A  

P IIA C U  HfN iA S Z E W S K A

A. PAŁKI
K r a k ó w ,  . l y n e k  g ł - 3 0 , 1  p .

St£SRl!lS'J Kscsal
u l.  ś w . T & s a s z a  !. 9 ,

BCugazy i  i  p js -? sw n '.a  c b r .w is  
d a m n u ie g o , o tę s k -e g o  i  e z le -  

c tęo o g o .
Najnowsze fasoay aagieUkie, frm - 
enskie warszawski», 86*4 aa  skła­

dzie w wi*lkim wyborze. 
tc s m u r z tK —.ma u KrsuaaKsacamat

Lalki.
Nowo otwarta

1LR£3L*L LM m
Kraków, nl. Basztowa L. 15.

N a j w i ę k s z y  
w Małopoisce

skł&d fo rte p h in ś ti

Billf MM
ul. Sze«ysKa 9,1. p.
wyłączne zastępstwo 

firm światowej sławy •  

jak:

Bechstein 
Bliithrter 
BOsendorfer 
Ehrbar 
Fórster 
Seiler
Schweignofer 
Steinweg  
Quandt

"S 3 
JA ^M *>J
CO 0

cU

SD

0 3 .0 ©cy ••
rS *0̂  O
? 'a

tr

L Telefon 1005.

W Ę G L A  P Ł U K A N E G O
grnbego, kostki, orzecha, pospółki, grysiku,

1. i m a l i  g r y s i k o w e g o  d a  12  m m
ze Śląska dostarcza natychm iast wagonami

„ P a t e k a  § p $ J k a  w ę g ! o w a “
Ska z ogr. odpow.

K rn b ć w , G ro d z k a  51. T e ieL  4 5 7 5  i  S 353.
Adres telegraficzny: „Energia ‘ Kraków 

K la ł  g ry s iu  łw y  d o  12 m m  p o n i t e j  c e n  
k o p a in ia n y c b  n 4 0  1

hS J n  a> g h A Ł  A i

Źądafcłe pocztówką naszego najnow­
szego cecziłbn wszjlbtego roilzaja utann- 
Sakiary, Ekspedyc-j' przesyłek poczto­
wych „NiŁBiSB***1 w Ł d&zI, ul. Kiliń­
skiego L. 40 Kf. B. S., który natychmiast 
będzie wysłany ot,palnie bezpłatnie 
i przyniesie Sz. Fubl. dużo korzyści.

1118 1 10

Chcesz m ieć  dobry wzrok do setnych la t  
Świeć żarów ką , ,F errow att“. 6 35 35

W op! Onainai“
i innych lirm

Zygmunt Raba nastp.
Kraków, ul. św. Anny I. 3

poleca fortepiany i pianina 
po cenach fabrycznych

SO«SU31Cza*3.L/3.0lC33»CSSO*2Z3<ŁC*

Zakłady przemysłowe.
Zakład tapicersko - dekoracyjny, 

magazyn m e b l i  l wyrób k o lt le r  
*u R y b lń sn i, ni. Sławkowska 21. 
Teieion Nr 3168.

ilcgazyn r e M a n i t i u
i $GiGiitsryJng

F. U M K i
KraHaii), ul. to. Anny Z
poleca r ę k a w ic z k i ,  pończochy, 
parasole, płaszcze gumowe, 
k u i t k i  nieprzemakalne po ce­

nach najniższych.

Własna nracawnia ręka­
wiczek skórkerfysh.

Z a k J a t i  t a p i c f - r s k i
1 m a g a z y n  m e b l i

M . B A R D A C H
K r a b ó w ,  F l o r j a n  . k a  1. 1 6 .

a  k
w °5  e-1eu i-p 
a -

oi lLj■ w *—* •

s . F2 S O

CS3

3
s*
1 1̂1 

w t*-
3 Sa .  pa

*  so CSJ
P* ^  
— KjN CQ
ag W
9 £* 
£.>* 
s  =>a

B 4-w cpr 2 .
er c*
Ą ą
*£ . a 5)Fzd-

5. rrto n ’►t a*

Największy i r a j t a ń c z ^  
wybór bielizny męskiej i obuwia 
n a j n o w s z y c h  m o d e l i  — poleca 

L ii K 9  W E IW M A T O  
Kraaów — ulica Starowi ilna L. 6.

Z Ę B Y  S Z T U C Z N E
z ło to ,  s r e b r o

kupnie zegarm istrz i  jubiler
L. B r n il, S ż u r a w i n a  2 9 .

Fnr&liirnli! I nmlnli
przyjmuje do chem. czyszczeni 
i praoia wszelką bieliznę i garderobi 

K r a k ó w ,  u l .  A ł lu g a  1 3 .

W Ó Z Iil D Z IE C IĘ C E
krajowe i zagraniczne, oraz łóżk 

mosiężne poleca 
^ k ł a d  m e b l i  i  . o r n i e  r« v. 
K r a k ó w ,  u l .  S z p i t a l a a  5 -

S k ł a d

u M e t e l c h  p r n s o l l
K ra k ó w , u l .  D łu g a  L . 1 J

(sklep).

D R U K A R N IA
L I T E R A C K A

w Krakowie 
ul. Jagiellońska 10, tel. 401

przyjmuje

wszelkie roboty, wcho­
dzące w zakres sztuki 

drukarskiej
Maszyny posp ieszne  

i rotacyjne.

KRAKÓW, ł  LA Z DOMINIKAŃSKI L. 2
P O f / fi 0  A

NA  SEZON LETNI PŁASZCZE, KOSTJUMY I CEPY.
W  b r u k a n i  L ite n c k le j  w  K rakow ie, U  Ja f ie llo u sk a  L , ST Bządck brukam ! L. K. G órski


